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CENY OGŁOSZEŃ:
i wiersz milimetrowy przed tekstem 
eroszy. w tekśc e i nadesłane 

uroszy, za tekstem 15 groszy. 
Nekrologi w tekście do 50 wierszy — 
15 groszy, do 80 wierszy—25 groszy, 
uo 100 wierszy —30 groszy za wiersz, 
•-'robne ogłoszenia po 5—10 groszy za 
Wyraz. Najmniej 1 zloty. Matrymonialne 
15 gr. za wyraz. Tłustym drukiem 
po dwójnie. Zagraniczne 100 pr°c-

W nutneracn świątecznych i nie' 
dzielnych ceny o 25 proc, droższe.

Za terminowy druk ogłoszeń admi­
nistracja nie odpowiada.

' Każda nowa podwyżka obowiązuje 
u?, wszystkie przyjęte ogłoszenia do 

zmiany cen bez uprzedniego zawia­
domienia. --------- -----------
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IV. Panu Doktorowi Sucho 
aoiskiemu składam serdeczne oo 
aziękowanie za dokonaną ooera 
erę, która wyleczyła mnie z 13 to 
cinich cterDień.

Franciszka Paweiczykówna.

Zjazd bisbiuów z ealei Polski,
WARSZA WA, 3 3. (Tel. wł.) - 

We wtorek ''nia 2 bm. rozpoczął 
swoje obrany zjazd biskupów z ca­
łej Polski. W zjeździe biorą udział 
zarówno ordynarjusze, j^k i sufraga- 
ni. Na porządku dziennym stoją 
sprawy, pozostające w związku z 
wprowadzeniem konkordatu w Polsce. 
Obradom, lt ie odbywają się w sie­
dzibie Konwikt u teoteogiczuego przy 
ul. Traugutta, 1, przewodniczy ks. 
kardynał metropolita Aleksander Ra­
kowski. O?rady potrwają trzy dni.

Walka z bezrobociem.
WARSZAWA, 3 3. (Tel. wl.) Dziś 

odbyło się w M ni8terjum pracy i opieki 
społecznej posiedzenie komitetu dla bez­
robotnych w zwykłym składzie. M nisiro- 
wie zgłosili wnioski, mające na celu u- 
zyskanie nowych dochodów na zatrud­
nienie bezrobotnych. Wnioski te lozpa- 
u -wane będą na Radzie ministrów w dniu 
u’rzejszy<n.

Wyjazd polskich dyplomatów 
do Genewy.

WARSZAWA, 3-3 (Tel. wł.) — 
Na konferencję Ligi narodów wyjeż­
dża do Genewy premjer Al. hr. 
Skrzyński. Towarzyszą mu: jego ze- 
kretarz osobisty p. Józef Kisielnicki 
i kierownik referatu Ligi p. Komor­
nicki. Jednocześnie przybędą do Ge­
newy pp.: Arciszewski z Paryża, Łoś 
z Londynu i Potworowski z Berlina, 
inicjalną delegację Rządu polskiego 
stanowią: prezes Rady ministrów Al. 
i r. Skrzyński, poseł Modzelewski i 
delegat Fr. Sokal.

Przedwczesna manifestacja
przed mieszkaniem straganiarza.

WARSZAWA, 3-3. (Tel. wł.) — 
Wczoraj rozeszły się pogłoski, źe 

"00 dolarów wygrał Symcha Hep- 
. - r, zam. przy ul. Gęsie] nr. 55, ma- 

■ ■y stragan w bazarze przy ul, Smo- 
i z ci nr. 29. Straganiarza z bazaru 
tego, dowiedziawszy się o „szczęściu*, 
ldk'e spotkało Symchę, zwołali wiec 
wysłali delegację z koszem kwiatów 

■jo kolegi. Po drodze do delegacji 
składającej się z 20 osób, dołączyło 
ł. c jeszcze kilkuset przechodniów— 
i wszyscy razem obiegli dom przy uL 
Gęsiej nr. 55. Wkrótce zebrało się 
t«m parę tysięcy osób—tak iź cała 
ulica była czarna od ludzi. Dopiero 
wezwana policja rozproszyła tłum.

Pogłoska, jakoby p. Symcha wy­
brał 40,000 dolarów—nio sprawdziła 
się jednak.

Przemówienie premjera Skrzyńskiego.

WARSZAWA, 3 3 (Tel. wł.) — 
Na dziszejszem posiedzeniu Senatu 
po załatwieniu szeregu spraw—Senat 
przystąpił do ratyfikacji traktatów 
tacarneńskich. Przy tej okazji prem­
jer Skrzyński wygłosił dłuższe prze­
mówienie w sprawie traktatów locar- 
neńskich (przemówienie to podamy

Angielska formuła dyplomatyczna.—Zaraz i może we wrześniu.
Projekt zakorkowania sporów niemiecko polskich — Instrukcje 

dyplomacji angielskiej.

PARYŻ, 3.3 (Tel. wł.) — Jak do­
nosi urzędowa agencja Havasa, koła 
dyplomatyczne Londynu sugerują, by 
w sprawie rozszerzenia Rady Ligi 
narodów utworzono komisję, która 
otrzyma polecenie zbadania tytułów 
Polski, Hiszpanji i innych państw do 
stałego miejsca w Radzie, przyczem 
komisja ta miałaby przedstawić swój 
raport na Zgromadzeniu Ligi naro­
dów we wrześniu.

W związku z tem donoszą z Lon 
dynu, jakoby gabinet angielski za 
zgodą Chamberlaina uchwalił zapro­
ponować w Genewie kompromis, po 
legająćy na przyznaniu miejsca Niem 
com odrazu i na wybraniu komisji, 
któraby zbadała sprawę przyznania 
Polsce i innym państwom stałych 
miejsc, przyczem komisja ta przed­
stawiłaby tę sprawę dopiero we wrze-

Polska bedzie ośrodkiem najbardziej skompliko­
wanych problemów europejskich.

Wybitny publicysta angielski za wejściem Polski do Rady Ligt

GDAŃSK, 3-3. (Pat). Znany pu­
blicysta angielski Steed omawia na 
łamach tutejszej „Baltische Presse* 
sprawę przyszłego składu Rady Ligi 
narodów ze specjalnem uwzględnie­
niem żądań Polski. Steed 
stwierdza na wstępie, te burza wy. 
wołana w tej sprawie wśród opinji 
publicznej Anglji już się uspokoiła, po- 
zostawiając po sobie powszechne wraże 
nie, źe cala ta kwestja była bardzo nie­
zręcznie I fałszywie traktowana.

Praktycznie sprawa koncentruje 
się około żądania Polski. Jak pod­
kreśla angielski publicysta w przy­
szłości mogłoby się okazać korzy- 
atuem, gdyby przedstawiciel Polski 
zasiadł w Radzie Ligi, albowiem w 
/ciągu 10 najbliższych lat Polska bę­

Tajemniczy napad na misje no® w Moskwie.
Napastnicy szukali dokumentów w kancelarji.

WARSZAWA, 3.3 (Tel. wł.) — | polską w Moskwie. Mianowicie w no- 
W Warszawie otrzymano wiadomość | cy wtargnęło do kancelarji 3 bandy- 
.f na misję tów. Napas^jków ujęto i ę$Łd%oo w

jutro), które było uzupełnieniem prze­
mówienia premjera Skrzyńskie. Wy­
stąpienie premjera Skrzyńskiego od­
niosło pełny sukces w Senacie. Po 
dyskusji Senat ogromną większością 
głosów uchwalił ratyfikację traktatów 
locarneńsklch we wszystkich trzech 
czytaniach. » 

śniu.
„Echo de Paris* podaję, ie ga­

binet angielski zaproponował w Pa­
ryżu kompromisowe załatwienie spo­
ru o stałe miejsca w Radzie Ligi 
narodów, które ma polegać na tem 
źe Niemcy wstępując do Rady złożą 
przyrzeczenie, iż nie poruszą żadnej 
kwestji z dziedziny stosunków pol­
sko-niemieckich, a specjalnie Żadnych 
spraw, dotyczących Pomorza i Gdań­
ska, dopóki Polska nie będzie repre­
zentowana w Radzie Ligi narodów.

Z innych źródeł podają, jakoby 
dyplomacja angielska otrzymała in­
strukcje co do rozwinięcia ożywionej 
akcji w Warszawie i Berlinie w celu 
bezpośredniego porozumienia alę 
tych rządów jeszcze w tyeh dniach i 
ułatwienia tem samem sytuacji w Ge 
newie.

dzie ośrodkiem najbardziej skompli­
kowanych problematów europejskich. 
Leżałoby przeto w interesie Niemiec, 
a niemniej równlet w interesie Pol­
ski oraz Ligi narodów, aby delegaci 
polscy i niemieccy przyzwyczaili się 
wspólnie pracować.

Steed charakteryzuje stanowisko 
Chamberlaina, znane z jego mowy wy­
głoszonej w ubiegłym tygodniu w Bir­
mingham 1 uznaje tezę Polski za słusz­
ną. WyiMOJy swoje kończy Steed sło­
wami: „Dziś, gdy burza, która wybu­
chła na tle rozszerzenia Rady Lłgł naro­
dów znów się uspokoiła, można się spo­
dziewać, źe Chamberlain przed wyjazdem 
swoim do Genewy będzie mógł oświad­
czyć, iż Anglja powzięła ostatecznie de­
cyzję zgodną z jej słowami*. 

ręce milicji sowieckiej. Istnieje pra­
wdopodobieństwo, że napastnikom 
chodziło o kradzież dokumentów.

Odznaczenie ambasadora de 
Panafieu.

WARSZAWA, 3.3 (Tel. wł.) — 
Wczoraj prezes Rady ministrów Ale­
ksander Skrzyński, w towarzystwie 
dyrektora protokułu Stefana Przeź- 
dzieckiego przed swoim wyjazdem 
do Genewy, odwiedził chorego amba­
sadora francuskiego de Panafieu i 
wręczył mu order Orła Białego, na­
dany mu przez p. Prezydenta Rze­
czypospolitej w uznaniu niezwykłych 
zasług, oddanych Polsce w wyjątko­
wych okolicznościach.

Dolar w Warszawie.
WARSZAWA. 3.3. (Tel. wł.) Kurs 

dolara w Warszawie kształtował się na- 
stępjijąco: Bank Polski płacił 7.70, na 
tzw. „czarnej giełdzie* 7.75—8 00. 
Obrót wynosił około 19).000 dolarów, w 
gotówce zaś około 5000 dolarów.

Delegaci sowieccy odwiedzą 
Polskę.

MOSKWA, (Rps) Centralny związek 
spółdzielni sowieckich uchwalił wysłanie 
trzech delegacji, które zwiedzą państwa . 
Europy zachodniej w celu zaznajomienia • 
się z organizacją ruchu spółdzielczego 
na zachodzie. Jedna z tych delegacji 
zwiedzić ma Polskę, Niemcy 1 Czecho­
słowację.

Karjera komunisty polskiego.
MOSKWA, (Rps) Komunista polski 

Paszkowski mianowany sostał zastępcą 
komisarza ludowego statystyki oraz cz oa- 
klem małej rady komisarzy ludowych.

Komisarz Ligi nar. van Hammel 
przybył do Gdańs.ta.

GDAŃSK, 3 3. (Pat) Dziś o g. 9-tej 
rano przybył tu na parowcu holenderskim 
wysoki komisarz Ligi narodów prof. vai 
Hammel. Z ramienia senatu powitał go 
w porcie tutejszym radca rządu dr. Koe,n- 
ber, w imieniu komisariatu generalnego 
Rzeczypospolitej Polskiej radca legacyj- 
ny Kerraenlez. Obaj złożyli wysokiemu 
komisarzowi w imieniu senatu gdańskie­
go i Rządu polskiego życzenia owocnej 
pracy w wolaem mieście Gdańsku.

Konfiskata portretów 
carskich.

MOSKWA, (Rps.) Biuro poUr.raie 
partji komunistycznej wydało oko*,k do 
organizacji komunistycznych na pfrowincji 
Rosji. W okólniku tym biuro polityczne 
zaznacza, że w bardzo lłczny/b wypad­
kach w mieszkaniach i dom „eh chłopów 
rosyjskich zachowały się portrety carów 
oraz osób należących w przeszłości do 
rządów carskich. Uważając to za objaw 
„niepożądanej kontrrewolucji biuro po­
lityczne poleca przapfo^adzedie konk- 
ijytty waliiM Rwh.AaOttfójk
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PRZEGLĄD PRASY 
BgnKrnctwo Mta.
Nie jest tajemnicą dzisiaj dla ni­

kogo, źe życie okazało się silniej- 
szem od dogmatów socjalistycznych 
i dowiodło, że niewolnicze stosowa­
nie pewnych doktryn w życiu pro­
wadzi do absurdu i nędzy mas, za­
miast podnosić je w dobrobycie.

Pisze o tem „Kurier Poznański". 
Ideologja socjalistyczna dzisiaj 

bankrutuje: zbankrutować musi po­
prostu z powodu ogólnego położe­
nia. Jasnem przecież jest, że ze- 
środkowując całą swoją działalność 
i zainteresowanie na podziale dóbr, 
musi wychodzić z założenia, że 
tych dóbr jest dużo, źe istnieje 
wielkie bogactwo do rozdziału Dla­
tego socializm tak ogromnie wzrósł 
w siły, kiedy produkcja kwitła, kie 
dy kraje były bogate, przemysł 
rozwinięty, jednem słowem przed 
wojną.

Dzisiaj położenie się zmieniło. 
Dzisiaj metylko, że niema bogactw 
ale jest bieda ogólna. Roman Dmow­
ski, w wymienionych niedawno ar­
tykułach swoich, stwierdził to jako 
objaw charakterystyczny dla okresu 
obecnego i niestety zapewne dłu­
gotrwały. Więc cóż tu rozdzielać? 
Do rozdziału wkrótce, gdyby me 
nastąpiły reformy pozostałyby sa­
me fikcje. JuZ zresztą czas jakiś 
rozdzielano fikcje — w postaci in 
flacyjnego pieniądza. Więc, gdy nic 
niemi do podziału, albo zaledwie 
resztki, gdy jest bieda, gdy niema 
dostatecznej ilości dóbr, nie zaga 
dnienie rozdziału dóbr, ale zaga­
dnienie wytworzenia dóbr jest za­
daniem głównem,

Ponieważ zaś socjalizm zajmuje 
się tylko rozdziałem, tedy dzisiaj nie­
ma na mego miesca Dlatego socja­
lizm. albo bankrutuje, albo też — 
przestaje być socjalizmem.

Smutnem jest tylko, że trzeba by­
ło ogolnego zubożenia społeczeństwa 
aby masy poczęły dochodzić do wn o- 
sku, że soc,ałizm szczęśliwości obieca­
nej nie da i dać nie może.

Poznańskie solą w oku.
Silna narodowa opinja w Poznań- 

skiem nie daje spokoju różnym ambi­
tnym działaczom z obozu centro lewe 
go Dalej więc mącić wodę i łowić ryby 
dla siebie. Typowym przykładem tej 
akcii jest chęć sztucznego tworzenia 
stronnictwa politycznego »stanu śre­
dniego".

Zaimuje się tąkwestją .Orędownik 
Wielkopolski" ostro piętnuje destruk 
cyjną pracę tych osób

Lecz siła Wielkopolski pozo 
stała jej, nierozbita do tej pory do 
szczętnie łączność, w którą „Kur 
jer Poranny* bił ciągle taranem 1 
jak gdyby na rozbicie jej, zjawia 
się w redakcji „Dziennika Poznań 
skiego" dr. Adam Brzeg, dawniej­
szy redaktor tegoż „Kurjera Po­
rannego", przebrawszy maskę pra 
wicową, by rozpocząć tu, na miej 
scu, walkę na śmierć i życie z na­
rodową demokracją do spółki i w 
zgodzie z „Przeglądem Porannym* 
oraz p. Romanem Wasilewskim, re 
daktorem—„Gazety Grudziądzkiej", 
Aleksandrem de Rossetem i Gro 
beinym. Mącić należy „narodową 
kadź”, mącić jak najsilniej, a może 
w tym męcie wyłowi się nawet — 
mar.dacik poselski!

„Stan średni* — to doskonały teren 
do agitacji, którą .Dziennik Poznań 
skt" podjął z takim furorem Posłom 
narodowo-dtmokratycznym wkłada się 

w usta słowa, których me wypowie 
dzieJi na ostatnim zjeźdzle przedsta­
wiciel.! „stanu średniego", — Dy zwró 
cić pu-tciw mm opmję. by tylko wy­
płynąć parnemu przez powoływanie się 
na „Łnaio~mcgo kelnera*. Cieszy się, 
że tuzagito wany, sprowadzony z Gm 
dziadka „sz.tab*. nie chce dopuścić 
pizedstawicreli Sejmu do głosu, że 
krzyczy „rie^z z Sejineml* Oto nowe 
metody, i.cująjce raczej z metoda ni 
„wyzwolenia”, niż z — chrześcjan ko 
rolniczego „Dziennika Poznańskiego* 
za redakcji p. Brzega-

Zamalo jest stronnictw w Polsce I Ogól jednak zbyt dotkliwie odczu- 
według niektórych panów. Przemawia I wa rządy kilkunastu partii, aby dał się 
przez nich jakieś atawistyczne warchol- I wziąć na lep idei jeszcze jednego stron- 
stwo z najgorszych czasów Polski. * nictwa.

Sejm radził nad ustawą o służbie wojskowej 
i ustawą o ochronie łokaterów-

Nowelę do ustawy o ochronie lokatorów przyjęto w trŁec.em

WARSZAWA, 3-3 (Tel. wł.) — 
Na dzisiejszem posiedzeniu Sejm 
przystąpił do sprawozdania komisji 
wojskowej o wniosku w sprawie zmia­
ny rozporządzenia wykonawczego do 
ustawy o powszechnej służbie woj­
skowej.

Referent poseł Potoczek zwracał 
uwagę, źe chodzi tu o umożliwienie 
właścicielom odziedziczonych gospo­
darstw rolnych, korzystania z ulg w 
służbie woiskowej i o niedopuszcze­
nie do upadku drobnych gospodarstw. I

Nowela do ustawy o ochronie kkatorów.

Z kolei przystąpiono do trzecie­
go czytania projektu noweli do usta­
wy o ochronie lokatorów. Poseł Het­
man popiera poprawkę, aby właści­
ciele domów, których czynsz roczny 
nie przekracza 2400 złotych, nie po 
dlegali działaniu ustawy. Przeciwko

Incydent z wicemarszałkiem Poniatowskim

W czasie toczącej się dyskusji 
przewodniczący wicemarszałek Ponia­
towski przywołał do porządku kilku po­
słów za ustaw'czpie prowadzone ro­
zmowy. W związku z tem poseł Rytnar 
zgłosił wniosek, wyrażający votum nie­
ufności dla urzędu ącego wicemarszałka.

Następnie Izba przystąp ła do gło­
sowania nad poprawkami. 141 glosami

Lewica urządza koncert.

W wyniku głosowania na lewicy 
wybuchła wrzawa i bicie w pulpity. 
Przewodniczący przerwał posiedzenie.

Po przerwie w dalszetn glosowaniu 
odrzucono wszystkie poprawki do no­
weli z wyjątkiem tei, aby ustawa we­
szła w życie z dniem jej ogłoszenia, a 
nie jak to było przewidywane po upły­

Miuisler wfcńi o ta „ttMii" 
na Górnym Śląsku.

Minister n.e widzi potrzeby dalszych zarządzeń.

WARSZAWA, 3-3 (Tel. wł.) —
Na dzisiejszem posiedzeniu Sena 

tu, minister sprawiedliwości Piechoc­
ki odpowiedział na interpelację sena­
tora Szczepomka w sprawie areszto­
wań obywateli narodowości niemiec­
kiej na Górnym Śląsku, w której to 
interpelacji żąda on przyspieszenia 
śledztwa i wystąpienia przeciwko 
prasie polskiej, która zdaniem inter 
pelantów wyzyskała sprawę areszto­
wań do podburzania.

Minister Piechocki, odpowiedział 
między Innem : W dniu 12 lutego a- 
resztowano 13 obywateli narodowości 
niemieckiej pod zarzutem zdrady ta 
lemnic wojskowych i udzielenia ob­
cemu pańitwu wiadomości, które w 
interesie państwa powinny były być 
utrzymane w tajemnicy.

Jeden z aresztowanych zmarł w 
więzieniu wskutek samobójstwa, zaś 
przy sekcji jego zwłok obecny był

Obawa wojny j apońsko-sowieckiej.
Nastroje prasy sowieckiej

TOKIO, 3 3 (A. W.) - Prasi ja­
pońska omawia możliwość wojny z 
Sowietami wobec polityki jch w Man 
dżurji. Prasa reakcyjna uważa, że 
wojna ta jest nieuniknioną, wobec 
czego byłoby pożąiane.n, a by wybuchła 
laknajszybciei. Prjpagaa da Rosji so

Kłuli Chrzelc. Narodowy złożył wniosek 
o zmianę uray nacji wyuurczej.

WARSZAWA, 3.3 (Tel. wł.). — i Wniosek propouuie, aby liczbę 
Na dzisieiszem posiedzeuiu Se,mu I posłów ograniczyć do 320, aoy całe 
kiuo Chrzęść, N lotowy zlozył wmo- j pań >two było jednym okręgiem wy- 
sek o zmianę ordynacji wyborczej, I borczym, w którym zblokowaćbj sie

czytaniu.
Poseł Gruszka zaproponował nadto, 
aby zmiana rozporządzenia wykona­
wczego dokonana była w takim ter­
minie, aby mogła być stosowana jut 
przy najbliższym poborze.

Po dyskusji, w czasie której przed­
stawiciel Ministerjum spraw wojsko­
wych pułk. Petrażycki wyraził Imie­
niem Rządu zgodę na proponowaną 
rezolucję i uzupełnienie do niej po­
sła Gruszki, izba przyjęła rezolucję 
zaproponowaną przez komisję wraz 
z poprawką posła Gruszki.

tej poprawce wypowiedzieli się po­
głowie Puźak i Sommerstein. Poseł 
Helman wyjaśnia, źe "stronnictwo 
chłopskie bierze w opiekę właścicieli 
małych domów, i źe w razie odrzu­
cenia tej poprawki nie będzie mógł 
głosować za ustawą.

przeciwko 119 odrzucono poprawkę do 
magającą s’ę przywrócenia skreś onego 
na wczorajszem posiedzeniu postano­
wienia, aby zwrot stawek komornego 
zawiesić na 1 rok .w odniesieniu do Łych 
lokatorów, których zarobek miesięczny 
sięga 80 złotych dla samotnych a 120 
złotych dla obarczonych rodziną.

wie 14 dni.
Ustawę przyjęto ostatecznie w trze­

ciem czytaniu.
Wniosek o wyrażenie votum nie­

ufności dla wicemarszałka Poniatów 
skiego nie mógł być przegłosowany na 
tem posiedzeniu, na którem był zgło­
szony.

syn zmarłego i zaufany lekarz ro­
dziny. O samobójstwie urząd proku 
ratorski wydał dwa komunikaty pra 
sowę. Śledztwo prowadzone jest ze 
szczególnym pośpiechem i będzie u 
kończone za 4 tygodnie. Gdy zauwa 
żyłem pewien podniecony ton w pra­
sie, zwróciłem uwagę urzędowi pro 
kuratorskiemu, aby baczył na prze 
strzegaoie artykułu 130 kodeksu kar 
nego Informacje o przyczynach are­
sztowań były dostateczne.

Pierwszy komunikat wydany był 
przez PAT i ogłoszony w pismach 
katowickich. Następnie prokurator u 
dzielił wywiadu reda-torom miejsco­
wym, w którym stwierdził, źe szcze­
góły w prasie o aresztowaniach opie 
raią się na domysłach i nie pocho­
dzą ze źródeł miarodajnych. Nie wi­
dzę zatem powodu do dalszych za 
rządzeń zakończył minister.

wieckiej w Mandżurii i na kolei wscho 
dnio-chińskiej staje się z każdym 
dniem agresywniejszą. Rząd japońsk 
i naród są zdania, że utrzymanie się 
w Mandżurji jest dla Japonji kwestja 
bytu. 

mogły poszczególne stronnictwa.
Stronnictwo, które nie uzyskało 

by 100 tysięcy głosów nie byłoby 
brane w rachubę. Wniosek domaga, 
się, aby Rząd w ciągu pół roku oora- 
cował zmianę ordynacji wyborczej.

Spadak kursów na giełdzie 
nowoiorskiej.

NOWY 1ORK, 3.3 (A V.) Na glel- 
dzie nowojorskiej przybrała dziś nuzwy- 
k>e rozmiary. Giełdę opanowała faktycz­
na panika. Katastrcfilay spadek kursów 
spowodował olbrzymie straty dla speku­
lantów. A<cje elektryczne I gazowe po­
niosły straty od 15 do 40 punktów na 
sztuce. Oorót akcji oslągaąl rekordową 
cyfrę 3180 tysięcy sztuk. Przedsięwzię­
to iiczue egzekucje-

Sowiety pomagają 
Abd-el-Krimowi.

MOSKWA (Rps) „Krasnaia Zwie- 
zda* donosi, że rewolucyjna rada wo­
jenna poleciła dowódcom okręgów woj­
skowych sporządzenie spisów oficerów 
sowieckich, którzy chcieliby się udać 
do Marokka, jako wolontariusze do 
wojsk Abdel-Krima. W pierwszym rzę 
dz e brani będą pod uwagę artyierzysd 
oraz oficerowie oddziałów technicznych.

Przewoln.cząiy Raiły Ligi 
narudow w ten.n.s.

PARY£, 3.3 (Tel. wł.). Przewo 
dniczący Rady Ligi narodów, Scialo ■ 
ja wyjechał do Berlina.

Echa śląskie.
Roczn*ca plebisc,tu.

KATOWICE, 3.3 (p) (Telef) — 
Z inicjatywy Związku powstańców i 
Związku obrony kresów zachodnich 
odbyło się dziś wieczorem posiedze­
nie polskich orgamzacyj politycznych, 
społecznych i zawodowych na którem 
omawiano program wielkiej mamfe 
stacji narodowej, mającej się odbyć 
w Katowicach w rocznicę plebiscytu 
na G Śląsku (20 111 1921), w dniu 21 
bm. Jak donosiliśmy, Niemcy na Ślą­
sku Opolskim na ten dzień również 
przygotowują mamlestacje.

Urlop wojewody Bilskiego.
KATOWICE, 3 3 (p) (Telef.) — 

W ub. piątek wojewoda B.lskt został 
wezwany do Warszawy. Jak wiadomo 
dzi ń przedtem wszystkie kluby pol­
skie wniosły do Rządu znaną interpela­
cję w sprawie Voiksbundu . Ostatni 
punkt tej interpelacji zawierał pytanie 
pod adresem Rządu, a mianowicie: Czy 
Rząd myśli poddać rewizji dotychczaso­
wą polit-kę władz górnośląskich i czy 
otoczy Górny Śląsk w>ęxszą niż do 
tychczas opieką?

Wyazd p. Bilskiego do Warszawy 
był niewątpliwie w związku z tą Inter 
pelacią seimową. Wediug inf rmacji 
głównym przedmio<em konferencu p 
vo ewody z Rządem była sprawa „Volks- 
bundu i konieczność rządów „silniej 
szej ręki* na Śląsku

Jak krążą pog oski, obecny urlop 
p Bilskiego jest początkiem lego dy- 
misj, która pociągnie za sobą również 
zmiany osobowe na wyższych stanowi­
skach w Województw e.

Wygrane loterji państwowej.
W 21-ym dniu ciągnienia 5 ej 

klasy państwowej loterji klasowej, 
główniejsze wygrane padły na nume­
ry następujące:

15 000 zł.—nr. 34986.
5 00 zł.—nr. 44870.
3 0j0 zł. nr. 31270
Po 2 000 zł. nr 105’8 1500037338 
l.OOu zł. nr. 3 295
Po 60) zł. m o708 13404 13643 

17875 3lt92 61815
po 5OU zł. or. 1932 135 H 13670 

141«3 22878 23'28 2i644 37489 41299 
45j37 454j0 4 756 51113 ó2i0i 52790 
64369.

r"o 490 zł. nr. 1775 2287 4170 6771 
4588 113/5 1-7'5 I /42 21126 25579 
2 3 9 z6JH 3 816 34 3? 3 4i4 36 ) 6 
.633i 36442 43«/4 4-.450 529,5 oo8.4 
55jj 2o7133 59o94 61414.
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W olanie wsi.
Równouprawnienie polityczne w 

.yciu krajowem i w samorządach 
zastało wieś polską nieprzygoto- 
Aaną, a skutek jest ten, że zamiast 
rzeczowych programów pracy spo- 
ecznej na wsi wzięły górę has)a 
iemagogiczne. W takich warunkach 
jelegaci wsi zarówno do Sejmu jak 
i do ciał samorządowych są prze­
ważnie wyrazem anarChji, wznieco­
nej przez demagogię, jaka dotąd 
tiepodzielnie włada w tych okoli- 
■ach, gdzie pozbawiona oświaty 
wieś polska stanowi tragiczne że­
rowisko łobuzerii politycznej.

Kilkoletnie doświadczenia zro- 
aiły już jednak swoie. Podobnie 
lak wśród warstwy robotniczej, bę­
dącej do niedawna zabawką w rę­
kach demagogów, budzi się i wśród 
włościan odruch przeciwko wyzy- 
sWwaniu wsi przez lekkomyślnie 
powołanych obrońców, którzy wi­
dząc utratę swych wpływów wy­
silają się, brnąc dalej w dotych­
czasowych metodach i przyzwy­
czajeniach, na coraz bardziej ra­
dykalne pomysły i toną w trzęsa­
wisku bezprogramowem, oddalając 
się od istotnych potrzeb wło- 
'ciaństwa.

Zauważyć się jednak dają na­
wet w tej bezpłodnej szarpaninie 
demagogicznej przebłyski świado 
mości, że na dotychczasowym wo­
zie nie ujedzie się daleko. Takim 
przebłyskiem są m. in. uwagi „Gło­
su Ludu* p. t. „Wieś musi mieć 
własną inteligencję*. W artykule 
tym wyrażono przeświadczenie, że 
praca na roli wymaga wykształce­
nia, że dotychczasowe przygoto­
wanie włoścjan jest niewystarcza­
jące, a ponieważ oświeconych wło­
ścian jest niewiele, przeto 

milionowe masy Indu wiejskiego, któ­
re są powołane do uczestniczenia w 
tworzeniu rządów I stanowieniu praw 
(Sejm), nie mogą obejść się bez po - 
mocy inteligencji, bo musimy się z 
tem zgodzić, że państwem mogą kie­
rować tylko ludzie, mający odpowied­
nie wykształcenie. Pomoc więc inte­
ligencji, chociażby napływowej, jes. 
dla wsi polskiej niezbędną. Ale muszą 
to być ludzie uczciwi.

Z innych stron podnoszą się w 
tej sprawie głosy, że korzystnieł 
będzie dla wsi, jeśli będzie miała 
własnych inteligentów, znających 
środowisko, pracę na roli i współ- 
czujących z każdą pracą dotyczą­
cą wsi. a

I tu wkraczamy w problem, 
który dla b. Kongresówki jest po­
niekąd nowością, gdyż niewiele do­
tąd było tu synów chłopskich, któ- 
izy kończyli studja. Problem ten 
natomiast jest znany w Małopol- 
sce, gdzie w latach zwłaszcza 
przedwojennych były gimnazja, w 
których odsetek synów chłopskich 
' ynosił nawet 80 proc. W ten 
»posób wyrosła z biegiem lat inte­
ligencja chłopska, związana uczu­
ciowo ze wsią i znającą jej bo­
lączki.

inteligencja ta nie wytworzyła 
ednak chłopskich odrębności kla­
sowych i raczej przyczyniła się do 
podniesienia poziomu wsi na wy­
sokości ogólno-narodowej kultury 
politycznej, a wpływ jej na sto­
su nki polityczne wśród włościan 
byłby daleko 'większy, gdyby ta 
chłopska inteligencja me była zmu­
szona żyć przeważnie w mieście, 
fcdyby życie gospodarcze i kultu- 
*.iń«e wa- colskiei Dozwalało tai , 

osiadać na wsi, zapewne nie na 
rozdrobnionych kawałkach gruntu, 
na których człowiek z przygoto- 
waniem średniem czy wyższem nie 
zna idzie dla siebie odpowiedniej 
pracy-

Wsi polskiej u nas poświęca 
S1-ę niewiele uwagi, mimo że tam 
tkwi fundament polskiej państwo­
wość'- za cichą jest ta wieś i nie 
krzyczy na podobieństwo wielu 
środow'sk miejskich. po są­
siedzku i widzi tyjko po zagrodę 
sąsiada. Nieśmiała jest wobec śro­
dowisk miejskich, które od czasu 

Wychodżtwo polskie do Francji
Ruch emigracyjny wogóle — Warunki emigracyjne orz ed wojną — Or­
ganizacje emigracji w Polsce wolnej >•»--•-* < »»---------- '

gracyjna z

Niema kraiu niema państwa, z któ­
rego pewna część ludności dla różnych 
przvczvn nie byłaby zmuszoną emigro­
wać Ruch ludności fest ciągły, trwały, 
ulegający jedynie zm'anom pod wzglę- 
gem intensywności w zależności od kon­
iunktur politycznych i gospodarczych.

U nas, ruch emigracyjny wzmógł się 
znacznie w ostatnich latach z racji kry­
zysu gospodarczego, który pozbawił set­
ki tysięcy robotników warsztatu pra y.

To też, emigracji państwo zmuszone 
est poświęcać specjalną uwagę, wywie­

ra ona bowiem doniosły wpływ na ca- 
łokszta’t życia gospodarczego, a umię- 
jętne pokierowanie ruchu emigracyjnego 
przyczyniając się do złagodzenia przesi­
lenia z powodu nadmiaru bezrobotnych, 
jednocześnie może oddać znaczne pozy­
tywne korzyści dla kraju. Mil jony, już 
nie tysiące, dolarów napłynęły do krain 
z Ameryki, wysyłane przez emigrantów 
drobnemi kwotami dla swoich rodzin

Z tych drobnych, groszowych o- 
szczedności zarobionych na obczyźnie, 
tworzą się potężne sumy ożywiające or­
ganizm gospodarczy własnej Oiczyzny.

Gdy Polska znajdowała się w nie­
woli, nie miał kto opiekować się robo­
tnikiem polskim, wędrującym w cudze 
strony za chlebem. Ciężka była dola 
chłopa polskiego, rolnika, czy też robo­
tnika przemysłowego udającego się za­
granicę „na sachsy" lub do Brazylji, 
czy też do Westfalji. Szedł na niepewne, 
co Bóg da, co los zdarzy. Zaprz^ia wał 
się obcemu panu, nieraz za pól aarmo, 
wyzyskiwany, bez opieki, bo nikt nie 
Ujął się za nim, nikt go nie obronił.

Wzruszaiąco opisuje tragedje wy­
chodźcy polskiego Konopnicka w „Panu 
Balcerze*. Poświęcali mu swą uwagę 
niemal wszyscy wielcy pisarze polsce.

Jechał więc chłop polski namówio­
ny przez agenta, trudniącego się proce­
derem dostarczania ludzi do robót, sprze­
dawszy nieraz cały majątek, jechał w 
warunkach, które przetrzymać mogła tyl­
ko wytrzymałość I upór chłopski. Na o- 
kręcie między pokładami, w najprymity­
wniejszych warunkach hygjenicznych, w 
zaduchu, smrodzie, nie mając prawie 
wyjścia na pokład, na świeże powietrze, 
aż do miejsca przeznaczenia. A po przy­
jeździe do obcej krainy iluż to padało 
ofiarą oszustów, rzezimieszków czyhają­
cych na nieuświadomionych. Nie miał do 
kogo się zwrócić o poradę, o pomoc.

Toż samo się działo początkowo 
wśród wychodźtwa w Westfalji, nie 
mniej haniebne stosunki panowały na t. 
zw. „sachsach*. sezonowych robotach 
rolnych w Niemczech. Jeżeli się weźmie 
w dodatku pod uwagę, że emigranci 
przeważnie przedostawali .się przez gra­
nicę (w szczególności w b. Kongresów­
ce), w sposób nielegalny, a tym samym 
przeszedłszy granicę zależeli w zupełno­
ści od dobrej woli przewodników, agen­
tów, którym zdawali się na łaskę i nie­
łaskę, będziemy mieli obraz losu emi­
granta polskiego z czasów przed uzy­
skaniem niepodległości przez Polskę.

Dziś warunki uległy zasadaiczej 
zmianie. Każdy emigrant, opuszczający 
Ojczyznę, wie, że opieka państwa nad 
nim nie kończy się z chwilą przekrocze­
nia przez niego granicy, a otacza go i 
na obczyźnie.

Inaczej też wysiada orsaaizacja wy

siedmiu tłustych czasu wojny lat 
chłopskich patrzą na jej produkty 
z przesadną nieufnością. A wszy­
stko to, razem wzięte, składa się 
na to, że siedząca w miastach in­
teligencja, w swoich bolączkach 
zagrzebana, nie kwapi się na wieś 
bodaj z kagankiem oświaty i po­
zwala hulać po wiejskich opłot­
kach łobuzerji politycznej.

Czas się ocknąć i pomyśleć o 
wsi, która nieśmiało, aż zanadto 
nieśmiało, dopomina się o pomoc 
inteligencji.

7. Od.

— Punkty zborne. — Umowa emi- 
Fra ncją

chodźtwa Niema juź dzisiaj tego wy­
zysku agentów iak dawniej, Don’eważ 
państwo w porozunreniu z państwami 
zainteresowanemu potrzebuiącemi robo­
tników, tę kwestię w swoje ręce uięło 
O i chwili zgłoszenia się w Urzędzie po­
średnictwa pracy, aż do chwil i otrzyma­
nia pracy na miejscu przeznaczenia, o 
toczony jest emigrant opieką bezintere­
sowną, a troskliwą w calem tego słowa 
znaczeniu

Otrzymuje wyczerpujące wskazówki 
począwszy od spraw zasadniczych, iak 
— rodzaj oferowanej pracy i warunków 
na jakich może być przyjętym przez an - 
gażujące przedsiębiorstwa, a skończy­
wszy na informacjach jak się zachować 
w podróży, co wziąć ze sobą, jak s'ę 
ustrzec od oszustów.

Na punktach zbornych (Mysłowice i 
Wejherowo) odbywa się badanie lekar­
skie i podpisywanie kontraktów. 01 by 
wa się również kąpiel, strzyżenie i de 
zynfekcia rzeczy. Czynności te trwaja 
około 2 dni i w ciągu tego czasu otrzy­
muje ostatnie wskazówki na drogę, nie­
jednokrotnie w formie odczytów, infomur 
jących go dokładnie o stosunkach panu 
jących w kraju, do którego jedzie

Najsilniej w tej chwili emigracja 
rozwinęła się do Francji. Z Francją tez 
zawarta została umowa emigracyjna nor­
mująca warunki w jakich odbywać się 
ma emigracja oraz zabezpieczająca ro­
botnika polskiego przed ewentualnym 
wyzyskiem i stawiająca go w niektórych 
wypadkach na równi z robotnikiem fran 
cusklm co ma w szczególności znaczę 
nie w razie nieszczęśliwego wypadku 
choroby, zmianie czasu pracy i t. p.

Emigracja do innych państw nie 
jest unormowana jeszcze odprwiedne ni 
konwencjami, dopiero w związku z za 
powiadającą się w tym roku silniejszą 
sezonową emigracją do Niemiec, ma być 
podpisana odpowiednia umowa, prawdo 
podobnie w kwietniu b.r.

Jak już wspomniałem, kwestją racjo­
nalnej emigracji, otoczonej opieką przez 
Rząd, jest kwestją pierwszorzędnego zna­
czenia. Nie powinniśmy zapominać, że 
w tej chwili poza granicam i Polski zuaj. 
duje się naszych rodaków kilka miljo­
nów, a w ostatnich czasach do Francji 
tylko wyjechało 4 tysiące. Nie pojecha­
li dla rozrywki, dla zabawy. Pojechali 
pracować, bo w tej chwili Ojczyzna nie 
mogła dać im pracy. Tam więc pracują 
dla Ojczyzny, przysyłając zaos zczędzone 
grosze do kraju i w ten sposób przy­
czyniają się do wzmocnienia państwa. 
Daleko są od Polski, ale tęsknią za Nią 
i myślą o Niej.

Koniecznem jest, aby społeczeństwo 
pamiętało o rodakach na obczyźnie i 
żywszy kontakt z nimi utrzymywało, 
Przykład powinniśmy brać z innych na­
rodów,

' Emigranci nasi, znajdujący się we 
Francji, w Niemczech, czy w Ameryce 
budują Polskę na szerokim świecie, od 
nich dowiadują się o nas więcej, aniżeli 
z pism.

O wychodźtwie polskie m w Amery­
ce wiele się pisało. Mało natomiast spo­
łeczeństwo poinformowane jest o losach, 
robotnika we Francji, jak mu się powo-' 
dzi, w jakich warunkach żyje. O tem je­
dnak w następnych artykułach.

*Ł A*

Węgierski prezes ministrów hrabi* 
Bethlen, oznajmił, że reprezentować 
będzie Węgry osob śoie na przyszłen. 
Zgromadzeniu Ligi narodów. Przyznać 
należy, że stanowisko to znamionuje u 
węgierskiego męża stanu, którego opi- 
nja została mocno nadszarpnięta przez 
ostatni skandal fałszerzy tysiącfranko- 
wych, niemałą odwagę. To też wywoła­
ło ono w prasie zagranicznej żywe ko­
mentarze- Podczas gdy niektóre pisma 
zachwalały gest premjera węgierskiego, 
widząc w nim godną odpowiedź na za­
rzuty miotane przeciwko jego osobie, 
inne organy uważają jego postępowa- 
wanie za „bezczelne kpiny" i domagają 
się, aby pp. Briand i Chamberlai- 
oświadczyli, że wspólnie z p. Bethle- 
nem do stołu obrad nie zasiądą

Wiadomo, źe raport węgierskie' 
parlamentarnej konrsji śledcze) ustala, 
iż czynniki rządowe nte ponoszą ża­
dnej odpowiedzialności w aferze fran­
kowej. Jednakże, równolegle do rapor­
tu większości, mniejszość komisji zgło­
siła swoje votum separatum, stwierdza­
jąc winę p. Bethlena i domagając się 
jego dymisji. Argumenty, jakimi postu 
guje się mniejszość zawierają coprawda 
więcej platonicznych protestów przeci 
wko „rządom oligarchji", aniżeli rze­
czowego uzasadnienia współwiny rządu 
w fałszerstwie 1030-frankówek. W ka 
żdym razie wnioski, do jakich docho­
dzi mniejszość komisji, oskarżają w spo­
sób zupełnie niedwuznaczny hr. Be 
thlena

Premjer węgierski przyznał, źe oć 
listopada r. z. znany mu był fakt fa­
brykowania fałszywych banknotów fran­
kowych przez urzędników instytutu 
kartograficznego. Oświadczył również 
że przed wyjazdem do Genewy, w gru­
dniu 1925 r. polecił szefowi policji Na- 
dossyemu „przekonać* fałszerzy o .nie 
właściwości* ich postępowania Wynika 
stąd jasno, że będąc uprzedzonym 
o działaniach obywateli węgierskich 
sprzecznych z kodeksem karnym i pod­
kopuj ąch kredyt obcego mocarstwa, nie­
tylko nie uzna' za stosowne skierować 
sprawy na drogę sądową oraz uprze 
dzić zainteresowane władze francuskie, 
ale polecił zajęcie się tą sprawą urz.ę. 
dnikowi. który był jednym z promoto­
rów akcji fałszerskiej. Co więcej, istn e_ 
ją dowody, że hr Bethlen czynił usil' 
ne starania, aby sprawę zatuszować 
Postępowań e takie nosi niewątpliwie 
cechy wspólnictwa i współwiny.

Położenie hr. Bethlena w Genewie 
będz‘e niezmiernie trudne Spotka się 
on tam z nastrojami, które nie wróżą 
powodzenia jego misji, Podobno premjer 
węgierski zam erza wystąpić z wielką 
mową, w której scharakteryzuje wielkie 
dzieło odbudowy finansowo gospodar­
czej, jakiego rząd jego rzekomo doko­
nał. Trudno jednak przypuszczać, aby 
audytorjum genewskie przychyliło s/ę 
do wywodów skompromitowanego po­
lityka, tembardziej, że finanse Węgier 
utrzymują się w równowadze jedynie 
dzięki pomocy międzynarodowej i rząd 
budapesztański nie opracował żadnego 
własnego planu reformy, zdając się je­
dynie na komisarza Ligi narodów.

J S.

napływ inteligencji polsklsi 
do Paryża.

W ostatnich czasach zauważyć się 
daje silny napływ do Francji w pierw­
szym rzędzie do Paryża, inteligencji pol­
skiej, poszukującej zarobku. Osoby te, 
niezaopatrzone zwyle w dostateczną ilość 
środków materialnych, nierzadko oiewła- 
dające zupełnie lub bardzo »łab? języ­
kiem francuskim, nie mogące znmeżć 
odpowiedniej pracy, zwracają się ciągle 
o pomoc do tutejszych (paryskich) ,u- 
stytucji polskich, które nie rozporządzają 
odpowiednimi funduszami na przyjścia 
im z pomocą- Wszelkie próby uzyskania 
dla nich pracy we francuskich przedsię­
biorstwach, jak banki, domy handlowe i 
t. d, są w większej mierze bezowocae. 
Ostatnio nawet, dostarczenie pracy fizy- 

I cznej w Paryżu, lub najbliższych jego oko­
licach jest znacznie utrudnione. Niech to 
służy jako ostrzeżenie dla tych, którzy by 
Uczyli oa zpaiHie&M dmsy o> laruui
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UWAGI.
Zasłużone oJznaczanie.
(ć) Dziś o godz. 9 i pół rano w 

gmachu Starostwa będzińskiego p. wo­
jewoda Manteufel wręczy Krzyż zasługi 
p, S'anislaw<>wl Plodowskiemu.

Nikt nawet ci, którzy zajmują inne, 
niż p. Płodowskł, stanowisko w bec róż­
norodnych zagadnień politycznych, nikt, 
nawet ci, z którymi odznaczony nie 
mógł się pogodzić na polu pracy poli­
tycznej i społecznej, nikt, powtarzamy, 
am na chwilę nie wątpił w słuszność 
nagrody, k(órą dziś obdarzy p. Płodow- 
skiego w imieniu Rzeczypospolitej, p. wo- 
jew<"J’

Nie b dziemy przytaczali poszcze- 
góinJt.. etapów zasług odznaczonego, 
zbyt są znane w Sosnowcu.

Wystarczy wspomnieć że od naj­
wcześniejszych lat życia oddawał każdą 
niemal wolną chwilę pracy dla dobra o- 
gólnego. Bezinteresowność 1 prostolinij­
ność, którą się kierował na każdym kro­
ku dziś zostaną wynagrodzone.

Szacunek wśród przeciwników (bo 
któż ich niema?)zdobył szczerością zna- 
mionu ącą jego charakter zarówno, jako 
kolegi przy pracy, jak I działacza poli­
tycznego i społecznego.

Nieieden oziesiątek lat przebywa 
już w Zagłębiu i nie było akcji ogólno­
narodowej, kul uralnej, czy dobroczynnej, 
by me zainteresował się nią i nie brał 
w niej czynnego udziału.

Rzeczpospolita nie zapomina o tych, 
którzy pracowali dla niej nietylko w 

słońcu wolności, ale i w ukryciu, czasu 
niewoli.

W Polsce się mówi: — N kt nie jest 
prorokiem między swymi Prawda, nie- 
masz bohaterów m ędzy żyjący mi, ale 
rzetelnej zas udze można i powinno się 
o doać to, na co zastuguje. Gdy Rzecz- 
p ospolna wynagradza p. Piooowskiego 
K rzyztm zasłusi, niechże te kilka słów 
poświęcone wspomnieniom jego pracy 
b ęoą aia niego wyrazem głębokiego u- 
z nama ze strony społeczeństwa, które 
bez wyjątków łączy się z nami w szcze­
rych życzeniach, aby ten, który otrzyma 
dziś nagrodę z rąk p. wojewody, diug>e 
jeszcze tata przyświecał przykładem, jak 
trztba pracować dla dobra ogólnego.

Dziś o g. 12 w poi. p. wojewoda 
Manteołel przybędzie do Magisiratu so- 
suowiecsiego i tu dokona dekoracji p. 
jaowigi Wasmewskiej, kierowniczki miej­
skiego wydziału szkolnego.

Ud czasu tragicznej śmierci śp. swe­
go małżonka w latach rewolucji, p. Jad­
wiga Wasmewska oddała się całkowicie 
piaty spoicczuej. Ma ona uuze zasiugi 
szczególnie w zakresie organizowania 
Szkol polskich przed i po wojuie, ocurou 
i u p.

Szkoły i dziatwa szkolna — to ca­
ły jej świat. U>eozą o tern ci, którzy aię 
z mą stykają. Krzyz zasługi słusznie się 
jej należy.

Do arj na w® z etatami.
Dr. Ryder, naczelny lekarz powiato­

wy, który powrócił z Warszawy, dokąd 
jeździł w sprawach ostatecznego ustale­
nia wysokości zapomóg dla powiatu Bę­
dzińskiego z fundacji Rockefellerowskiej, 
iifoimue nas, że powiat Będziński o- 
trzyma narazie na rok bieżący 5000 do­
larów.

Akcia fundacji Rockefellerowskiej, 
mająca na celu, jak wiadomo uświada­
mianie i przygotowanie społeczeństwa do 
walki z chorobami, rozłożona została na 
ckies pięcioletni.

W roku bieżącym przyznano powia­
towi Będzińskiemu 5 tys. dolarów, w 
roku przyszłym ma być przeznaczone 
2i i pół tysiąca dolarów, w trzecim roku 
10 i pół tysiąca dolarów, w czwartym 
ruKU II i pól tys. doi. i w piątym roku 
5 i poł tys. dolarów.

Pitmadze te pójdą na rozszerzenie 
zatćwno istniejących Urzędów zdrowia 
jak tez zoiganizowame nowego Urzędu 
louwa w Czeladzi, urządzenie central­
nego iaburatorjum bakteriologicznego i 
centra i.ego latulaturjum chemicznego 
dla badania produktów Żywnościowych.

ł-rocz tego istniejące instytucje opie­
ki nad matką i dzieckiem, przychodnie 
przeciwgruźlicze i t. p. będą rozszerzone.

a w miejscowościach, gdzie ich niema I Spore sumy przeznaczono również 
utworzone zostaną nowe placówki o tym I na przygotowanie hygjeny wśród naj- 
zakresie działania. 1 szerszych warstw społecznych.

Kronika Zagłębia.
KALENDARZYK.
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Dziś Kazimierza Kr. W. 
lutro Adrjana i Euzebj. 
Wsch. słońca 6.17
Zach. . 5.18

Z TEATRU.
Teatr w Sosnowcu.

Dziś — niezawodna .Dama od M> 
zima* Dochód i tego przedztawienia prze 
znaczony został na Komitet ratunkowy w 
Sosnowcu, pod którego egidą odbywa sic 
ten wieczór i te nże Komitet zajmuje się 
roziprzedażą biletów.

W niedzielo o 4 popoł jedyny koncert 
znakomitego zespołu chóralnego z Krako 
wa .Echa* pod dyrekcją znanego zaszczyt 
nie profesora kompozytora Wallek-Walew 
skiego 1

W niedzielę wieczór premjera operet­
ki .Warszawa w nocy* z Wandą Zamor­
ską.

W ponie działek fascynujący .Orłów* 
z Lucyną Messal na czele, i całkowitym 
zespołem warszawskich „No wości*.

Teatr w Dąbrowie.
W nadchodzący wtorek Lucyna Messa! 

wystąpi w teatrze .Kometa* w świetnej 
operetce .Orłów* Znakomici artyści: Redo 
Zdanowicz Dowmunt, Winiaszkiewicz i in­
ni dopełnią całości. Początek o godz. 8.

Teatr w Niemcach
Jutro dnia, 6 marca teatr sosno­

wiecki w sympatycznej salce klubu odegra 
rewjettę operetkową w 2 częściach, 16 
obrazach .Czy pani mieszka fama?" Po­
czątek godz. 8.

Teatr w Saturnie.
W sobotę dnia 6 marca afisz zapowia­

da występ teatru sosnowieckiego w świe­
tnej rewji .Czy pani mieszka sama?* Po­
czątek godz, 8.

• . ‘

Teatr Polski w Katowicach.
W piątek — dla powstańców .Polityka 

i miłość Początek, godz 3 30.
W piątek wieczorem poraź drugi ope­

ra Offenbacha .Opowieści Hoff mana*
W sobotę wiecz. opera Bizet‘a .Car­

men* z p W, Wermińską
W niedzielę, o godz. 12 m, 15 rano go- 

ścinny występ krakowskiego tawarzystwa 
śpiewaczego .Echo*.

W niedzielę o godz. 3 m. 30 poł gościn­
ny występ tenora opery Wiedeńskiej Gu­
stawa Chorjana w operze Moniuszki,Halka*.

Oyr. Wtiiml Pnlmtan
w dniu imieflin.

Wieścią przedziwną podzielić, się pora— 
Dziś imieniny .Iskry* ayrektora.
Nie w tem sensacji piękność test wykuta, 
Ale że imię Jego jest waluta.
To ten, kto nawę wióal na aobre tory, 
len, co zaliczką poprawia humory.
Vrtęc gdy dowcipu z .Iskry’piynie wrzątek 
IV solenizancie /est tego początek. 
Żeby na aobre wyszta nasza praca. 
Niech ży/e atugo i pensje wypłaca.

Z zarządu miasta
Na onegdajszem posiedzeniu za­

rządu m. Sosnowca zatwierdzono, 
między innemi, kosztorys zabrukowa 
ma ul. Kaliskiej i Dziewiczej.

Na konlereocję w sprawie wodo­
ciągów dla Zagłębia i G. Śląska wy­
delegowano do Katowic prez. Bierna, 
ławnika Porczyńskiego i ławnika Ke 
Diga. Konferencja odbędzie się w 
nadchodzący poniedziałek.

Do delegacji budowlanej na 

miejsce p. Janika obecnego prezy- 
lenta Zawiercia wydelegowano ła­
wnika Porczyńskiego, a do Rady 
■ zkolnej p. Keniga.

Zebranie Tow. przyrodn im 
Kopernika.

W dniu dzisiejszym o godz. 7-ej 
yiecz w gimnazjum p. Rzadklewi- 
•zowej odbędzie się zebranie Towa- 
zystwa przyrodników im. Kopernika.

Na porządku dziennym: 1) uczcze­
nie pamięci dr. Danilewicza, 2) spra­
wozdanie ze zjazdu przyrodników we 
Lwowie, 3) II część referatu o pocho­
dzeniu człowieka.

Goście mile widziani.

Kanalizacja Zagłębia
Na onegdajszem posiedzeniu za­

rządu miasta Dąbrowy postanowiono 
wyde egować na konferencję w spra­
wie kanalizacji miast Zagłębia do 
Katowic wiceprezydenta miasta p. 
Cieplaka. Konterencja ta odbędzie się 
dnia 8 b. m. w Katowicach przy u- 
dziale projektodawcy prof. int. Ro- 
słońskiego, przedstawicieli miast Za­
głębia i Śląska, oraz władz państwo­
wych.

Odpowiedzialność konduktorów
Częste wypadki okradania wa­

gonów towarowych winny zwrócić 
uwagę władz kolejowych na włożenie 
większej odpowiedzialności na kon­
duktorów pociągów towarowych. Z 
chwilą okradzenia wagonu, w czasie 
śledztwa zdarzają się tego rodzaju 
wypadki, że dany konduktor nie zda­
je sobie sprawy, gdzie 1 kiedy oder­
wano tnu plomby z wagonu i takowy 
otwatto. Zazwyczaj konduktor zauwa­
ża kradzież z wagonu dopiero po pa­
ru godzinach, ewentualnie dopiero 
po przybyciu wagonu na miejsce 
przeznaczenia. W ten sposób pro­
wadzenie jakiegośkolwiek śledztwa 
jest nader utrudnione 1 najczęściej 
me przynosi żadnych pozytywnych 
wyników Konduktorowi wystarczy, 
jeżeli w danym wyj alku udowodni 
swo e alibi, pozatem żadnej odpowie­
dzialności nie ponosi. Godzi się 
więc zapytać poco jeżdżą kondukto­
rzy, skoro nie ponoszą żadnej odpo­
wiedzialności za dokonane kradzie2e 
z wagonów powierzonych ich pieczy? 
Gayoy wyższe władze kolejowe zwró­
ciły na powyższe uwagę i włożyły 
Da konduktorów odpowiedzialność 
wtedy z całą pewnością kradzieże 
zmniejszyłyby się.

Wpisy do ksiąg 
stałych mieszkańców.

Magistraty miast, a w szczególno­
ści miast Zagłębia, są zasypywane 
przez podania łudzi z różnych stron 
świata o przyięcie ich do ksiąg sta­
łej ludności miasta. Wiadomern wszak 
jest, że z chwilą dokonaoia wpisu do 
ksiąg stałej ludności, dana gmina 
musi ponosić wszelkie ciężary, związa­
ne ze świadczeniami na rzecz tego 
mieszkańca, W większej części Ma­
gistraty nie chcąc zobowiązywać się 
do tego rodzaju ciężarów, odmawia|ą 
wpisu kandydatów do ksiąg stałej 
ludności miasta. Aliści sprawa ta na 
tym me kończy się jednak, petent 
szuka innej drogi wyjścia i znajduje 
ją wkońcu u władz państwowych. 
Poszczególne Starostwa wydają Ma 
gistratowi polecenie dokonania wpisu 
do stałych ksiąg ludności, narażając 
miasto w lwiej części na zbyteczne 
ciężary względem nowego a stałego 
jUZ mieszkańca.

Z życia Sosnowieckiego Towarzy­
stwa muzycznego

Staraniem zarządu Sosnowiecki e- 
go Towarzystwa muzycznego w sobo­
tę dnia 6 marca bz. w sali gimnaz­
jum im. Staszica w Sosnowcu urzą­

dzony będzie wielki koncert ku czr 
sławnego kompozytora naszego Z. 
Noskowskiego.

Na program koncertu składają 
się jedne z poważniejszych utworów 
mistrza, jak: „Kwartet fortepianowy", 
suita „Wędrowny Grajek*, z towa­
rzyszeniem fortepianu na 4 ręce i 
inne a wykonawcami będą znam na 
terenie Zagłębia wybitni muzycy w 
osobach pp. St. Nowakowei i L 
Liersztajnowej (fortepian) pp. E. $ e- 
|i ( = krzypce) A. Braunera (altówka i 
S. Pachelskiego (v olonczela) oraz u- 
zdolnieni soliści i dobrze postawione 
chóry T-wa pod wytrawną batutą 
profesora K Guzikowskiego.

Sosnowieckie Towarzystwo mu­
zyczne postawiło sobie za zadanie u- 
rządzić cały cykl koncertów z pro­
gramem wyłącznie polskim i sław­
nych kompozytorów, jak Noskow­
skiego, Moniuszki, Chopina i innych 
aby tą drogą dać możność zapozna­
nia się szerszym warstwom społe­
czeństwa z pięknem rodzimej pieśni 
i muzyki.

Na pierwszy plan został wysu 
nięty koncert ku czci Noskowskiego, 
którego utwory zarówno muzyczne 
jak i pieśni, zdobyły sobie pierwsze 
miejsce nietylko u nas lecz i zagra­
nicą. To też spodziewać się należy, 
że społeczeństwo tutejsze poprze 
poczynania zarządu S. T. Mi za­
pełni sympatyczną salę w dniu kon­
certu po brzegi.

Liga morska i rzeczna w Dąbrowie 
Górniczej.

Zarząd centralny Ligi morskiej 1 rze- 
cznei zatwierdził świeżo utworzony od­
dział Ligi w Dąbrowie Górn, który od­
był już zebranie organizacyjne i wybrał 
zarząd w następmącym składzie: j. K.- 
czkowski—prezes, dr. A Piwowar — LA- 
stęoca, L. Dan lewlczowa— sekretarz, L 
Wasilkowski—skarbnik, W. Kuźniak.

Kurs ogrodniczy dla dróżników.
Na fermie rolnej w Wojkowicach 

Kościelnych odbył się jednodn owy kurs 
ogrodniczy dla dróżników. Kurs miał 
na cełu teoretyczne i praktyczne zazna­
jomię dióżnmów z zasadami sadzenia 
i pielęgnowania drzewek przydrożnych. 
Na kurs przybyło 25 dróżników z dro- 
gomistrzaini I Inżynierem na cze e; wy­
kłady i demonstracje w nader przystęp­
nej formie prowadził p. H Rumun, tn- 
struKtor ogrodniczy Sejmiku będzińskie­
go. Szkolenie dróżników w urn eiętno- 
scl pieięgaiwauia drzew m< doniosłe 
znaczenie dla poprawy i estetycznego 
wyglądu drzewostanu dróg powiatu.

Echa zebrania wolnomyślicieli

Bolesław Jędralski (Sosnowiec, 
ul. Marjacka 1) orosi nas o zaznaczenie 
że do organizacji wolnomyślicieli nie na­
leży, na ueora nu orgamzacyjuem iei n'e 
był i tem samem żadnego mandatu w 
komisil rewizyjnej me przyjmował.

Do sprawy niedzielnego zebrania 
tzw. „wolnomyślicieli" i do programu 
tej nowej szkoły jeszcze powrócimy.

Reklama. *

W niedzielnym uu nerze „Iskry" ca­
łą stronę zaięło ogłoszeaie p 4ieszal- 
skiego, właściciela sklepu bławataego w 
halach „Rozwoju".

Dużo jest w „Iskrze" różnych ogło­
szeń i anons p. Mieszaiskiego me by.by 
sensacią, gdyby me jego skuiki.

Co tu dużo gadać.
Wczoraj p. Mieszalski rnusiał zam­

knąć sklep, bo Uo< był tak olbrzymi, 
że niż możoa było obsiużyć wszystkich 
Interesantów.

Wa caią stronę ogłoszenie dał. 0- 
gloszeuie mądrze i dowcipnie zredago­
wane, a owoce zbiera jak w żniwa w 
roku najurodzajniejszym. Ważną jest 
leż rzeczą, że kupiec, otwarcie powie­
dziawszy, w anonsie nie zełgał, ale me­
rze lasie ceny, jakie w „Iskrze" wydru­
kował | lalu towar, jaki reklamować

Ugto9zeai« w „iskrze*, rozchodzą­
cej się w Kilkunastu tysiącach egzem- 
P,aUy» tfub.io swoje. Mąjre ogłoszenie 
i dwory < niedrogi towar zawsze dadzą 
kupcowi du zy zysa aa wet w t/cn oar- 
dzo cięzKtcn czasach kryzysu,

Pamiętajcie o tem, pauowie kupcy, 
którzy umiecie tylko azarzyć się na cie-
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Kłopot z nadmiarem obłąkanych.
W Polsce pocięto notować od pe­

wnego czasu stałe zwiększanie się Ilości 
ihorób umysłowych Wzrost ten zazna- 
c/.ył się do tego stopnia, że w 22 szpi­
clach psychiatrycznych o ogólnej ilości 
9371 łóżek, istnieiących w Polsce tabra- 
<;o miejsca na pomieszczenie chorych.

Ponieważ i w Zagłębiu zanotowano 
w ostatnich czasach kilkanaście wypad- 
i ów zachorowań tego rodzaju — przeto 
naiiatwieiszem rozwiązaniem tej sprawy 
nyioby zorganizowanie opieki domowej 
orzez odpowiednie czyaniki t j. przez 
Kasy chorych lub gminy.

Nieszczęśliwy wypadek — czy 
samobójstwo

W ubiegły wtorek w godzinach po­
południowych zaszedł dość ciekawy wy­
padek z bronią parną, którego podłoża 
na razie ustalić jeszcze nie można. Otóż 
■zadca ekonomii Góry Siewierskiej, na­
leżącej do gwarectwa „Hr. Renard* w 
Strzyźowlcach, p. Marjan Walewski, sie­
dząc w towarzystwie swych znaiomych 
przy kieliszku wina opowiadał im z re­
wolwerem w ręku, jak broniłby się od 
napastników, gdyby go spotkał napad w 
c łięci odebrania mu pieniędzy. Mierzył 
przytem z rewolweru wprost do jednego 
ze znajomych. Na zwróconą mu uwagę, 
iż nie należy z bronią żariowić, odpo- 
w iedzial, że mema się czego obawiać, 
gdyż rewolwer jest zabezpieczony 1 nie 
n amyslając się diugo przyłożył lufę re- 
w oiweru ao skroni i spuścił kurek. W 
te m rozległ się strzał i nieszczęśliwy ru- 
n ąi na pcd ogę. W stanie ciężkim odwie­
ziono go do szpitala pow Kasy chorych 
w Urucźcu, gdzie w środę rano zakoń­
czył życie.

Zmarły osierocił żonę i 4 drobnych 
dzieci.

Z „Lutni" Sosnowieckiej.
Zarząd tow. „Lutnia”, przypomi­

na p.p. członkom, że lekcje śp ewu 
odbywaję się we wtorki i piątki o 
godz. 8 ej wiecz. Uprasza się o li­
czne i punktualne uczęszczanie. 1329

Specjalny numer „Świata".
Nr. 10 „Świata*, ukaze się w bie­

żącym tygodniu poświecony jest 
rzkoinictwu Górnlczego-Sląska i Za­
głębia Dąbrowskiego. Numer ten bę­
dzie r0wme2 obficie ilustrowany. Ce­
na nr. 1 zł. 20 groszy.

Z cechu szewców.
Odbyło aię walne doroczne ze­

branie cecbu szewców w Sosnowcu. 
Na zebraniu tem przyięto do wiado­
mości sprawozdanie zarządu i kaso 
we, oraz zatwierdzono budżet na rok 
bieżący.

Na biedne dzieci.
Wdzięczne pacjentki, przebywa­

jące w szpitalu Renardowskim w 
jddziale ginekologicznym, złożyły na 
■ęce ks. Plenkiewicza zł. 60 na mię­
to dla biednych dzieci z okazji Imie­
lin d-ra Kazimierza Suchodolskiego.

Z życia wsi.
We wsi Toporowice, z Inicjatywy 

mieszkańców, przy udziale instruktora 
jospoaarstw wieiskich Sejmiku będziń­
skiego oobyło się zebranie organizacyjne 
spółki melioracyjnej, mającej za zada­
ne zdrenowanie części pól we wsi.

Wieś Toporowice należy do przo- 
cujacych wsi w powiecie będzińskim 
pod wzgięaem kulturaluym i gospodar­
czym Pomimo ciężkich worunków miesz­
kańców wsi, wywołanych powszechnym 
kryzysem przy poparciu f nausowem Sej­
miku i kredytach rządowych spółka ma 
wszelkie wiaoki rozwoju. •

W najbliższych dniach postano­
wiono zwołać zebrame (Zainteresowa­
nych, uzupełnić uchwałę i wystąpić 
ao wydziaiu melioracyjnego o prze­
prowadzenie stud|ów niwelacyjnych 
i sporządzenia kosztorysu robót dre­
narskich.

Czyja zguba?
Na ulicy KuScielDel w Dąbrowie 

znaleziono IZ koszyków ręcznych 
Pochodzących prawdopodobnie z kra­
dzieży. Koszyki może odebrać pra­
wy wiaściciel w komisarjacie policji 
v Dąbrowie.

Plany magistrackie na przyszłość.
Pobyt p. Keniga w Warszawla. — Ulen et Goni. — Kanał pblwcay. — 

Tunel ca nrzeiezdz.e uatowicalni.
Na ostatniem posiedzeniu zarzą­

du m. Sosnowca ławnik - decernent 
p. Kenig składał sprawozdanie ze 
swego kilkudniowego pobytu w War­
szawie.

Przedewszystkiem odbyła sę w 
Związku miast konferencja, co do po­
życzki na inwestycje miejskie. Po­
życzkę tę proponuje miastom Zagłę- 
płębia angielska firma Ulen et Comp 
Firma ta podjęłaby się wybudowania 
wodociągów, kanalizacji, ewentualnie 
rzeźni miejskiej i t. p. Zarówno jed­
nak Sosnowiec, jak i inne miasta Za­
głębia nie mogą się zdecydować na 
zawarcie ostatecznej umowy z Ulen 
et Comp. ze względu na wysoki pro 
cent kosztów, związanych z zaciąg­
nięciem pożyczki. Sam Bank gospo­
darstwa krajowego za gwarancję po­
życzki pobiera pół procent jej wyso­
kości. Pozatem dochodzą koszta ma­
nipulacyjne. Prezes tego Banku, pan 
Steczkowski obiecał zniżyć Dieco ko 
szta manipulacyjne, ze wspomnianego 
jednak pół proc, ustąpić nie może, 
gdyż taki procent przewiduje statut 
Banku.

Przedstawiciele miast zwrócili 
również uwagę na zbyt wygórowane

Znów awantura z bezrobotny mi.
Gwałtowne dibioraile się di

Bezrobotni pracownicy umysłowi 
w Sosnowcu znowu wczoraj wywoła­
li awanturę. Tłum tych bezrobotnych 
gwałtem chciał się dostać ao gaDine 
tu kierownika Funduszu bezrobocia, 
aby. go zmusić do skomunikowania 
się telefonicznie z Warszawą w spra 
wie zapomóg.

Kierownik istotnie zatelefonował 
do Warszawy, skąd mu zakomuniko 
wano, że zapomogi są wstrzymane, 
gdyż mm Zdziechowski wyasygno­
wał na ten cel taką sumę, na którą 
się nie może zgodzić mm. pracy Zie- 
mięcki. Ten ostatni minister uważa 
więc, że lepiej zapomóg na razie me 
wypłacać.

Gdy bezrobotnym pracownikom

MB w Wg.
Irajfdia młodo] nauczycielki.

Nocy wczorajszej w hotelu .Polo­
nia* w Krakowie zdarzył się tragiczny 
wypadek. Oto mhdz uika nauczycielka 
szkoły powszechnej nr. 17 na Pogoni 
Leokad a S tkówna wystrzałem z re­
wolweru odebrała sobie życie

Sitkówna specjalnie w tym celu 
wyjechała z Sosnowca do Krakowa.

KIE WSiEOZiE ■ Iffl SIE DU 1.
Sen z przeszkodami na środku ulicy.

Znane' przysłowie polskie głosi, iż 
„zdarzenia bywają w najporządn ejszej 
rodzinie*, to też powszechnie znany oby­
watel Grodźca p. Tomek miał w ubiegłą 
niedzielę nielada pecha po obf tem ura 
czemu się „czystą-zakropioną" dla zala­
nia „gryzła, co go mole* lub inaczej 
„mola, co go gryzie*.

Gdy po sutej libacji i wychyleniu 
„strzemiennego*. obywatel Tom;k posła 
nowił odbyć uciążliwą w podobnym 
stanie podróż do domu, snąć wczesne 
wiosenne powietrze taz podziałało na jego 
poniekąd odporny od wszelkich naiecia 
łości, organizm, że krocząc ulicą po dość 
twardem i obfitem biocie—od siupa dp 
siupa—uczuł bię nagle sta nu blogi.ń 
I wyobraziwszy sobie/zapewne b oto 
grodzieckie za swe /łoże codziennego 
spoczynku, bez naniysłu połozyi się na 
Środku jezdni, trzymając w swych poję­
ciach „kry ke" dość potężnych rozmiarów. 

koszta administracyjne, przedstawio­
ne przez Ulen et Comp. Koszta we­
dług propozycji tej firmy mają wy­
nosić 15 proc, kosztorysu.

Bawiąc w Warszawie, p. Kenig 
odwiedził również Mn. robót publicz­
nych, skąd wyniósł informację, żeMi- 
nisterjum to posiada fundusze na roz­
poczęcie robót przy budowie kanału 
północnego, mającego połączyć Za­
głębie i Śląsk z Pomorzem. W związ­
ku z tą budową ma być uregulowana 
Brynica, przyczem będą wybudowa­
ne dwa porty wyładunkowe: w pobli­
żu Mdowic i Mod-zejowa.

Bawił również p. Kenig w Min. 
kolei. Tu obiecano rozpocząć budowę 
tunelu pod przejazdem katowickim 
przy ul. Piłsudskiego. Budowa ta ma 
się rozpocząć w końcu marca, naj­
później zaś w pierwszej połowie 
kwietnia.

Wiadomość o budowie tunelu so- 
snowiczanie przyjmą z prawdziwem 
zadowoleniem. Ciągłe tamowanie ru­
chu ulicznego przez przejeżdżające 
pociągi i manewrujące lokomotywy 
zatruwają życie mieszkańcom Starego 
Sosnowca.

Siara Fm losu b ezrntiacla.
umysłowym zakomunikowano ten wy­
nik rozmowy, choć odoywała się ona 
przy świadkach, znaleźli się tacy, któ 
rzy me uwierzyli temu i gwałtem 
weszli do biura i dopytywali się 
przez telefon czy istotnie rozmowa 
była prowadzona.

Mus.ano wezwać policję, aby u- 
spokoiła awanturników. Policja przy 
tej okazji zatrzymała Władysława 
Śliwę 1 23 zam. przy ul. Piłsudskie­
go, bynairnńej me bezrobotnego i 
□ie pracownika umysłowego.

Dziwna rzecz, że ludzie, nazywa 
jący się pracownikami umysłowymi 
dadzą powodować sobą pierwszemu 
lepszemu awanturniczemu młodzień­
cowi.

Narazie brak jeszcze szczegółów 
tego desperackiego kroku.

Leokadja S1 tkówna nim podjęła się 
pracy na Pogoni, była nauczyc elką w 
szk le powszechnej kolejowej. Samo­
bójczyni mieszkała u rodziców przy ul. 
3 Maja nr. 1.

Obywatel Tomik byłby zapewne w 
ten sposób rozkoszował się do samigo 
ranka, gdyby nie baczne i czujne oko 
naszych organów bezpieczeńsiwa publi­
cznego. 1 oto jeden z posterunkowych 
miejscowej poi cji, patroluiąc pewną uli­
cę, natknął się na człowieka zagłębione­
go we sme anielskim, a że sam me po­
siadał dostatecznycn sił dla udzielenia 
mu pomocy w odszukaniu swego wła­
ściwego i dogodniejszego miejsca spo­
czynku, obudził w pobliskim domu go­
spodarza, który miał pod ręką jedynie 
nosze od nawozu.

Bo krótkiej więc naradzie i ustale­
niu tożsamości osoby ob/wałela Iorn<a, 
obaj postanowili ulokować go wygodnie 
naty-h uoszacnI odnieść do domu, gdzie 
dopiero niezoyt Czule przyjęcie ze stro­
ny swej pomwicy ocknęło obywatela 
Tomka ze snu błogiego.

Nazaiutrz zaś. ro»nw^laiic o twej 

nocnej wędrówce, przedstawionej mu 
przez małżonkę w kolach właściwych 
obywatel Tomek zastanawiał się nad 
skutkami, jakie mogły nastąpić z powo­
du jego lekkomyślności, bo gdyby np. 
kierowca spóźnionego samochodu, zjeż­
dżając z góry o tak znacznym spadku, 
pom mo wczesnego ujrzenia przeszkody 
na drodze, nie byłby w stan‘e zatrz/mać 
samochodu na pewnej odległości i zawa­
dziwszy o nos lub inną czulszą część 
ciała obywatela Tomka wpadłby do ro­
wu, rozbijając auto w szczątki, a sie­
dzące w samochodzie oby pozabijał 
na śmierć, miaiby więc obywatel Tomek 
na sumieoiu śmierć... kilku istot ludzkich.

Ooywatel Tomek lepiejby na tem 
wyszedł, gdyby w niedzielę udał s ę do 
miejscowego kinematografu, bo miast 
mieć błogie i słodkie marzenia w tak 
niebezpiecznych warunkach, mógłby roz­
koszować się wyświetlanym na ekranie 
po zademonstrowaniu długiego obrazu 
na tle powieści „Podpalaczki*. druko­
wanej w swoim czasie przez szereg mie­
sięcy w naszej „Iskrze*, nadprogramo­
wo filmem komicznym w postaci snu p. 
Fonsia w roli nowoupieczocego medjum, 
a złudzenia i skutki nazaiutrz byłyby te 
same, jeno w trochę słabsiej formie, bo 
zamiast tańczących słupów telefonicznych 
i domów, widziaioy ssaczące sprzęty do­
mowego użytku i to przy dźwiękach 
oklepanego i granego aż do znudzenia 
shimmy, przyczem zabawa cala koszto­
wałaby obywatela Tomka znacznie ta­
niej, bo zaledwie 5C groszy.

ZYCIE PRZED SĄDEM.

„ram tlz ś lesl bez koszulki",,.
Teraz proszę państwa, w epoce, 

kiedy kto chce, gdzie chce i jak chce 
wydziera aię na różne tony lub tylko 
pomrukuje „Bez koszulki*, i najbar­
dziej zagorzały purytanin nie uważa 
tego za rzecz zdrożDą, tą częścią ne­
gliżu interesują się wszyscy razem 1 
każdy z osoDna. Postęp.,. Ongiś za 
taką zbrodnię przeciw moralności 
wyrzucano w przyspieazonem tempie 
za drzwi i wykluczano z towarzystwa, 
a dziś...

Dziś niedość, źe jak aię wyżej 
rzekło, Kto chce 'bezkarnie śpiewa 
tak nieskromne piosenki, to jeszcze 
niektóre sprośne, osobniki, kradną ja­
kieś części negliżu, zostawiając po­
szkodowanych w stanie zgoła poża­
łowania godnym.

Taką Istotą bezwstydną wielce 
okazała się 20 letnia służąca, Józefa 
Kumorek.

Oto pewnej soboty, gdy pani do­
mu kąpała się, Kumorkówna ukryła 
pod paltem wszystkie koszulki swej 
chlebodawczym i zbiegła.

Na rozprawie sądowej stawiła 
się 1 poszkodowana i winowajczyni.

— Wysoki Sądzie — mówiła o- 
kradziona p. Leokadia Z. — zabrała 
mi wszystkie Koszule, tak że zosta­
łam bez uiczego...

KumorkówDę skazano na miesiąc 
aresztu z zawieszeniem kary na prze­
ciąg 2 lat.

Zdarzyło aię akurat, że po prze­
czytaniu wyroku, Sąd ogłosił przer­
wę, z czego skorzystał natychmiast 
„voX populi*, rycząc „Pani dziś jest 
oez koszulki*... Pani Leokadja jak 
oparzona wybiegła na ulicę, śaigana 
przeważnie nieaKtualnym refrenem 
trywolnej piosenki. Lek.

OFIARY.
Złożone w administracji „Iskry”.

Z okazji złożonych mi przez u- 
czennice życzeń w dmu moich imie­
nin składam na rzecz komitetu ratun­
kowego 50 złotych.

H. Rzadkiewiczowa.

LEKCJI
w Języka aaałelskim i niemieckim 
udziela Q. BattarOWłia egzam. nauczycielka 
I przyjmuje zgłuszenia w CZWARIEK 

między godz. 1 i 8 w „Hotelu Ctnirainym* 
Sosnowiec,

W innych dniach informacje
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Kronika Olkuska.
Z harcerstwa

Zarząd koła przyjaciół harcerstwa 
w Olkuszu, wybrany w roku ubie­
głym, podczas zlotu w parku pod 
Czarną Górą, zwołał ogólne zebranie 
sprawozdawcze do sali Banku spół­
dzielczego na dzień 1 bm. Na zebra­
nie to przybyło zaledwie 4 osoby po­
za zarządem, na ogólną ilość zapro­
szonych około 100 osób. Oczywiście 
zebranie nie odbyło się, ale sam fakt 
przybycia tak małej ilości osób, na­
suwa niewesołe refleksje. Chodzi tu 
szczególnie o młodzież harcerską, 
która słusznie mote mleć źal do spo­
łeczeństwa olkuskiego za brak zainte­
resowania i moralnej nad nią opieki. 
A przecieZ dawniej tak nie byłol Har­
cerz otoczony był opieką, intereso­
wano się nim na zebraniach sprawo­
zdawczych i na wycieczkach, jednem 
słowem, nie był odosobnionym.

Czem więc obecnie wytłumaczyć 
obojętność starszego społeczeństwa 
względem harcerstwa? Chyba apatjąl 
Niech jednak harcerz będzie przeko­
nany, ie apatja ta jest chwilową i ie 
opieki tej nie straci 1 nadal. Przyszłe 
zebranie ogólne niewątpliwie to po­
twierdzi. •

Budżety gmin.
W tych dniach w ydział powia­

towy skończył kilkudniowe posiedze­
nia poświęcone sprawom budżetów 
gminnych w powiecie. Pomimo wy­
zyskania wszystkich źródeł dochodu, 
przewidzianych przez ustawy i pomi­
mo dużych skreśleń w celach o- 
szczędnościowych, a takie pomimo 
wstawienia po stronie dochodów skła­
dek na pokrycie kosztów leczenia u- 
bogich (po zł. 1 z hekt.) ogólny de­
ficyt wszystkich gmin sięga 40 tysię­
cy złotych.

W sprawie skupu zboża.
W tych dniach odbyła się kon­

ferencja pod przewodnictwem p. sta- 
roty, w sprawie skupu zboża i zor­
ganizowania w powiecie składnic zbo­
żowych. Po dyskusji, w której zabie­
rali głos: pp. starosta Stamirowski, 
J. Chrzanowski, przedstawiciel zie­
mian, M. Wllamowski,’ kierownik Spół­
dzielni rolniczo-handlowej w Wolbro­
miu, M. Kałucki, kierownik fermy 
wzorowej w Woli Libertowskiej, T. 
Seruga,zastępca starosty i J. Czyże­
wicz, kierownik szkoły rolniczej w 
Trzyciążu, zebrani ustalili, że skup 
zboża należy w powiecie organizo­
wać uważając, że najodpowiedniejszy­
mi punktami będą: Wolbrom, ze 
względu na stację kolejową, następnie 
Pilica i Żarnowiec, o ile zostanie prze­
prowadzona przez te miejscowości 
linja kolejowa Śląsk—kresy wscho­
dnie, oraz Skała, o ile uzyskane zo­
staną dobre warunki komunikacyjne 
z powiatem Miechowskim i Krakow­
skim. Naogół jednak powiat Olkuski 
niema nadprodukcji zboża, zachodnia 
część powiatu bowiem posiada ziemie 
ubogie i niewystarczające na wyży­
wienie własnej ludności, wynikałoby 
więc, że składnice zboża wielkiej 
przyszłości mieć nie będąf

Ze straży.

Podczas trzydniowych kursów 
oficerskich w Olkuszu, odbyła się w 
dniu 28 lutego (niedziela) podmosła 
uroczystość na rynku olkuskim w 
związku z dekoracją osób zasłużo­
nych w długoletniej pracy strażackiej. 
Udekorowani zostali: pp. K. Króli­
kowski, naczelnik straży poź. fabryki 
.Olkusz" i Stef. Renner, naczelnik 
straży pożarnej w Skale — medalami 
za długoletnią i nieskazitelną służbę 
i pp. St. Wojdacki, komendant straży 
pożarnej w Wolbromiu oraz W. Ostrow­
ski, prezes straży pożarnej w Pomo­
rzanach — listami pochwalnemi; p. 
Win. Piotrowski, zastępca komendan­
ta straży pożarnej w Olkuszu — od­
znaką za wysługę 20 lat; pp. Mitka 
Wł., dowódca straży pożarnej w Po­
morzanach,. K. Mrówka z Pomorzan, 
St. Brzeziński z Pomorzan, K. Kłap- 
ciński z Olkusza, P. Szlęzak z Po­
morzan, A. Skipiał z Pomorzan, M. 
Siarka t Ftnorąub 1 Pomisnur s 

Olkusza, L. Banasik z Pomorzan, J. 
Furman z Olkusza, A. Mitka, naczel­
nik straży z Pomorzan, W. Furman 
z Olkusza i W. Zmysło z Olkusza 
— za wysługę 10 lat. Dekoracji do­
konał po mszy odprawionej na inten­
cję strażaków — w zastępstwie nie­
obecnego starosty, p. Seruga, w obe­

tu wolna rolMitai Miii iHiiżei?
Ważne orzeczenie Sądu pokoju w Łodzi

Adminisracja odlewni żelaza w Ło­
dzi p.f. „St. Welgt i S-ka“ zawarła u- 
mowę ze swymi robotnikami, w której 
myśl fabryka z 18 ym stycznia była u- 
ruchomiona na 94 godziny w tygodniu, 
rozłożone w ten sposób, źe przez 5 dni 
praca trwa po 9 i pół godziny, w sobo­
ty zaś 6 i pół godz.

Inspektor pracy sporządził w d. 28 
stycznia protokół, stwierdzający ten stan 
rzeczy. W protokóle tym zaznaczone jest 
oświadczenie dyrektora fabryki, p. E. 
Machera, iż do wprowadzenia 54-go­
dzinnego tygodnia pracy fabrykę skło­
niły względy następujące:

1) Ogólny stan gospodarczy pań­
stwa, do którego przyczyniły się, o ile 
nie w przeważającej, to w każdym razie 
w bardzo znacznej mierze tak zwane 
zdobycze socjalne.

2) Konieczność życiowa domaga się 
gwałtownie pewnych reform i sanacji 
tych zdobyczy, stosowanych u nas w 
kraju tak hojną ‘ręką

3) Robotnicy, bez wyjątku, chętnie

ŻYCIE GOSPODARCZE.
Walno zebranie Oknowego Towarzystwa rolniczego.

Przy udziale licznie zebranych 
członków z całego powiatu Będzińskie­
go odbyło się w lokalu kancelarji para­
fialnej zebranie okręgowego Towarzy­
stwa rolniczego w Zawierciu.

Po odczytaniu i przyjęciu protoku- 
łu z ostatniego zebrania p. A. Cie­
chomski odczytał sprawozdanie z dzia­
łalności Towarzystwa i kasowe. Spra­
wozdania te zebrani akceptowali i wy­
razili zarządowi podziękowanie za pra 
cę poniesioną w ubiegłym roku. W spra 
wie stosunku Okr. Tow. rolniczego do 
wydziału powiatowego sejmiku Będziń­
skiego wywiązała się dłuższa dyskusja. 
Wyjaśnień w tej sprawie udzielali pp. 
Eligjusz Jeleniewski, Artur Ciechomski, 
Antoni Karcz, Sylwester Wieczorek, 
Zygmunt Olszewski i inni. Po wysłu­
chaniu powyższych wyjaśnień zebrani 
aprobowali stanowisko Rady i zarządu 
Towarzystwa. Postanowiono, żeby w 
dalszej pracy ograniczać się do wła­
snych choć szczupłych środków, nie 
odwołując się o pomoc do Sejmiku

Kronika gospodarcza
Koszty utrzymania w Warszawie. 

Na posiedzeniu komisji do badania 
zmian kosztów utrzymania przy gl. 
urzędzie statystycznym ustalono, że, 
w porównaniu ze styczniem, koszta 
utrzymania w Warszawie w lutym 
zmniejszyły się 0,49 proc.

Obniżenie podatku dochodowego, w 
roku bieżącym przeprowadzonem bę­
dzie zgodne zwłaściwą ustawą potrą­
cenia od dochodu rocznego przedsię­
biorstw pewnych kwot, stanowiących 
wartość zużycia budynków, maszyn i 
inwentarza martwego, które służą do 
osiągnięcia dochodów przedsiębior­
stwa. Najpoważniej będą brane pod 
uwagę oszacowania budynków, prze­
prowadzone przez instytucje ubez­
pieczeniowe, a figurujące w polisach 
ubezpieczenia. Również uwzględnia­
ne będą przy oszacowaniu przedmio­
tu majątkowego: ostatnia cena naby­
cia przedmiotu, szacunek przeprowa 
dzony przez instytucję kredytową, u • 
cena znawców, wreszcie sprawdzo I 
n« bilanse 1 inwentarze. i 

cności wszystkich instruktorów kursu 
oficerskiego i straży przybyłej na 
kursa. Do odznaczonych przemawiali: 
pp. Drzewiecki z Sosnowca, Jamo i 
Seruga. Uroczystość zakończono de­
filadą na czele’z orkiestrą strażacką 
fabryki .Olkusz". .

się zgodzili na naszą propozycję, odczu­
wając razem z nami potrzebę reform 
zdobyczy socjalnych.

Obecni przy spisywaniu protokółu 
tego dwaj robotnicy potwierdzili ścisłość 
ostatniego z tych motywów, stwierdza­
jąc, źe ogół robotników bez żadnego 
przymusu ze strony pracodawców zgo­
dził 6ię na pracę 54 godzinową dobro­
wolnie.

W d. 26-ym lutego sprawa była roz­
trząsana przez Sąd pokoju w Łodzi. 
Świadkowie z pośród robotników fabry­
ki potwierdzili całkowitą dobrowolność 
umowy.

inspektor pracy w charakterze oskar­
życiela prosi sąd o zastosowanie wobec 
oskarżonego kary więziennej, a nie pie­
niężnej. Obronę wnosił adw. T. Tuja- 
kowski.

Sąd nie dopatrzył się cech w prze­
stępstwa w postępowaniu dyr. Edwarda 
Machera i zwolnił go od odpowiedzial­
ności.

Jednocześnie uchwalono wziąć czynny 
udział w pracach Rady i zarządu w 
powiecie wśród rolników.

Składki uchwalono pobierać od 
członków - kółkowiczów po 1 zł. 50 gr. 
miesięcznie, a od innych członków Tow. 
— 30 zł, rocznie. Ilość dotychczaso­
wych członków Rady postanowiono 
zmniejszyć z 27 osób na 15 wraz z za­
stępcami. Następnie przystąpiono do 
wyborów nowej Rady nadzorczej. Wy­
brani zostali: ks. szambelan Teodor 
Urbański z Gołonoga, pp. Mieczysław 
Krąkówski z Gzichowa, , Eligjusz Jele 
nłewsk' z Klimontowa. Józef Pohoski 
z Rogoźnika, Józef Kmita z Sielca, 
Antoni Kara z Krzem endy, Paweł Bro­
nikowski z Siewierza, Artur Ciechom­
ski z Zawiercia, Sylwester Wieczorek 
z Grodźca, Franciszek Matuszewski z 
Zawiercia, Zygmunt Olszewski z My­
szkowa, Marcin Łakota z Włodowic, 
Piotr Merta z Góry Włodowskiej. Ma­
teusz Bajan z Pińczyc i Wit Rusek z 
Góry Włodowskiej.

Ruch bud3wlany na Siąsku. Ruch 
budowlany na Górnym Siąsku w te­
gorocznym sezonie zapowiada się 
bardzo silnie. Podjęte będą roboty 
przy budowie gmachu wojewódzkie­
go w Katowicach, dokończona będzie 
budowa szkoły policyjnej w Katowi­
cach oraz 9-ciu szkół powszechnych 
ua terenie Śląska, rozpoczną się pra­
ce około regulacji rzek i wałów za­
bezpieczających, następnie rozpoczną 
się roboty ziemne przy budowie ko­
lei lokalnych Chybie — Skoczów, 
Wisła—Ustroń oraz planowane są ro­
boty koło konserwacji dróg. Ogó­
łem na te roboty publiczne Sejm 
śląski udzielił kredytów w łącznej 
kwocie 8 milj. złotych, ponadto czy­
nione są starania u rządu centralne­
go, celem uzyskania dalszych kredy­
tów na ogólną sumę 10 milj. złotych.

Wywóz manufaktury z okręgu łódzkie­
go. Eksport manuiaktury wszelakie­
go rodzaju z okięgu łódzkiego w 
ciągu roku 1925 przedstawia się w 
przerachowaniu na złote następniefio: 

styczeń 3,120,000 zł., luty 4,628,000 -I 
marzec 5,720,000 zł., kwiecień 4,628 0 H' 
zł., maj 2,220,000 zł., czerwiec 2,418j>00 
zł.lipieć2,030,000 zł. sierpień 10 +61 'j; 
zł., wrzesień 7,1 51,243 zł, paździer­
nik 5,980 280 zł., listopad 3,368,070 zł. 
grudzień 7,252,430 zł.

Dochody z monopolu tytnnioweijj. 
Na poczet docLodow z mouopolu ty­
toniowego dyrekcja monopolu tego 
wpłaciła do centralnej kasy państwo­
wej w styczniu r. b, 17 milj. zł., w 
lutym zaś 18 milj. złotych.

Giełda warszawska.
Warszawa, 3. 3. marzec.
(Notowanie w złotych.) 

Nowy Jork — 7.63 
Dolar — 7 60 
Londyn — 37 10 
Paryż — 28 60 
Praga — 22 5') 
Belgja — 34 72 
Holandja — 305 50 
Wiedeń — 107 50 ' 
Włochy — 3U 67','.
Szwajcarja — 146ÓU
Sztokholm —

Kronika Zawiercia.
Nieuważny szofer.

Prowadzący autobus—własność Ha- 
bermana szofer Wacowski najechał u a 
wóz którvm jechał mieszkaniec wsi Bra­
wa A Kiziród. Wskutek zderzenia A. 
Kiziród wypad! z wozu na bruk i ukg < 
silnemu potłuczeniu. Nieuważaego szu - 
fera policja pociągnęła do odpowiedzial­
ności

Skradziony pas.
W fabryce „Poręba" skradziono pas 

wartości paruset złotych. Złodzieja nie 
ujawniono. Śledztwo prowadzi policj a.

Z całej Polski.
200-Iecie św. Stanisława Kostki

Na rok 1926 — rok jubileuszu dla 
całego świata—przypadają dwie dwu­
setne rocznice dwóch świętych mło­
dzieńców: św. Alojzego Gonzagi i 
Polaka św. Stanisława Kostki. W ca­
łym świecie katolickim rocznica ta 
będzie czczona szeregiem uroczy:, to- 
ści i prac religijnych. Protektorat i.mó 
uroczystościami św. Stanisława w 
Polsce złożono w ręce kard. Kakow 
skiego. Szereg związków religijnym. 
W Warszawie wyłoni z siebie -na 
czelny Komitet, który zorganizuje 
obchód jubileuszowy ku czci św. Sta 
nisława Kostki. Częścią tego obebo 
du będzie dawniej już planowany 
Zjazd katolicki w Warszawie, który 
wysunie postulat karnpanji społecznei 
nad odrodzeniem katolickiej rodziny.

Rocznica 150-lecla niepodległości 
Stanów Z|edn Ameryki.

W dniu 26 tym lutego br. odby 
ło się posiedzenie połączonych za­
rządów Tow. polsko-amerykańskiego 
i Amerykańsko-polskiej Izby lianJlo- 
wo-przemysłowej w Polsce, z udzia 
łem przedstawicieli rządu oraz społe 
czeństwa—w sprawie zorganizowania 
uroczystego obchodu święta 150-le‘- 
cia niepodległości Stanów Ziedno- 
czon^ch Ameryki w dniu 4-tym lip- 
ca b. r.

Wybrano Komitet z prezesem 
Towarzystwa polsko-amerykańskie­
go Kaz. Lubomirskim i prezesem A- 
merykańsko-polskiej Izby bandlowo- 
przemyslowej w Polsce p. L. Kotnow 
skini—na czele. Komitet wypracował 
ogólny zarys uroczystości, 'która bę 
dzie polegała na zebraniu adresów z 
podpisami młodzieży szkolnej oraz 
starszego społeczeńztw*, w celu na­
stępnego bezpośredniego przekaza­
nia rządowi Stanów Zjedn. Amery­
ki. Projektowane są również odczyty 
uroczystości wojskowe, przedstawie­
nia galowe itp.
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Nagrcdę 30 złotych 
wypłacimy

za odesłanie teczki czarnnl skórzanej z miarami 
firmy „M. Łemplckl*, Sosnowiec, Małachowskiego 26

Teczkę w dniu 26 lutego pozostawiono w klasie 11 
w Sosnowcu godzina 13 pociągu Dęblin—Katowice.

$5 1310

Za duszę ś. p. ukocha­
nego jedynego syna

- Alfreda mnMim
odorawione zostanie nabo­
żeństwo żałobne w kościół­
ku kolejowym dnia 5 marca 
o godzinie pół do ósmej, 
rano, na które zaprasza ko­
legów, krewnych i znajo­
mych, w nieutulonym nigdy 
żalu

Matka.

OGŁOSZENIE.
Sekwestrator przy Urzędzie Skarbowym podałków i opłat 

skarbowych w Sosnowcu podaję do wiadomości publicznej, iż w 
celu ściągnięcia zaległości skarbowych z fumy Adolf Dechsel S ka 
Akc. od godziny 11 rano w miejscu przechowania — Sosnowiec, 
Lipowa nr. 1 odbędzie się licytacja publiczna dnia 9 marca 1926 r 
dla sprzedały ruchomości, należących do nazwanej firmy i składa­

jących się z 302CO kilogramów drutu stalowego i mutoru benzy­
nowego do kolejki wąskotorowej firmy „Orensztejn i Rosset" 
oszacowanych na ogólną sumę 35 209 zt.

Sekwestrator wzywa licytantów o stawienie się w oznaczo­
nym terminie z gotówką.
1309 Sekwestrator B. Sobczyński.

23 lutego 1925 r.

Ogłoszenie.
Komornik Sądu Okręgowego w Sosnowcu rewiru sosnowiec­

kiego, kancelarję swą przy ulicy Kolłątaia 3 w Sosnowcu maiacv 
na zasadzie art. 1030 P. C. obwieszcza iż w dniu 10 marca 19z6 
o godzm e 11 i pól rano w Sosnowcu przy ulicy Piłsudskiego 
pod Nr. 72 w Zakładzie Przein należącym do firmy Zakł. Mrdel 
Stoi. „Spóinia*. to jest w mieiscu orzech o wania przedmiotów od­
będzie się sprzedaż przez publiczną licytację w pierwszym terminie 
ruchomości oszacowanych na 1350 zł. a należących do tejże t rmy 
„Spójnia* składających s ę z 10 warsztatów stolarskich używanych 
na rzecz Gitli Szkzynger.

Spis rzeczy i Ich szacunek przejrz eć można w dniu I miejscu 
licytacji.
1301 Komornik Sądowy Morgiewicz
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Ogłoszenie.
Komornik Sadu O-ręgowego w Sosnowcu rewiru sosnowiec­

kiego, kancelarię swą i rzy ulicy Kollątaia nr. 3 w Sosnowcu, ma 
lacy na zasadzie art, 1030 P. C. obwieszcza, iż w dniu 11 marca 
1926 r. o rodzinie 1 w południe w Niwce na kopalni węzła, „He­
lena* należącej do Jana Irepki i S-ka, to jest w miejscu przecho­
wania przedmiotów odbędz e s ę sprzedaż przez ptbliczi ą Ucytacię 
w I terminie ruih« mości oszacowanych na 31282 zł. a naltżacjch 
oo teiźe kopalni węgla „Helena* sk.adających się z Inwentarza 
martwego, urządzenia Kopalni jako to: motorów, pomp parowych 
maszyn kołowrotów, szmelcu, orzewa i innych na rzecz Skarou, 
'-'aństwa i Robotników kopalni.

Spis rzeczy i ich szacunek przejrzeć można w dniu i miej­
scu licytacji.
1308 Komornik Sądowy St. Morgiewicz.
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OGŁOSZENIE.
Zarząd Obwodowy Funduszu Bezrobocia w Sosnowcu ni 

iiejszem podaie do wiadomości Zakładów Pracy podlegaiącycb 
obowiązkowi zabezpieczenia prac -wmków na wypadek bezrobo 
ca. że stosownie do Rozporządzenia Pana Ministra Pr. i Op. Sp 
z dnia 5 utego r. b. (Dz. Ust. z dnia 24 11 26 r. Nr. 18 poz. 113, 
winne niezwłocznie zarejestrować się w UowoUowern Biurze F B 
w Sosnowcu, Piłsudskiego 16 i wpłacić należne wkładki uoez 
oieczeniowe na rzecz F B od dnia 24 lutego 1926 r , zgodnie 
/. wymaganiem Ustawy z dnia 28 października 1925 roku.

Za niewypełnienie powyższego przewidziana jest kara do 
wysokość zł. i OuO stosownie do art. 34 Ustawy z dnia 18-gi 
lipca 1924 reku.

Przewodniczący Zarządu 
1324 w. z. (—) Stanisław Borkowski,

£ ACM

r Złe Trawienie
ZAPARCIE STOLCA

NADWERĘŻA 
duszę i ciało 

Aptekarza RłCh. Bratdta

Choroby piersiowe 
są uleczalne!

Spytajcie się bwego Dekarza, a: 
icn wam potwierdzi, że 

.tłalsam linocolan-Age* 
jest uznanym środkiem przeciwko 

chorobom piucnym 
Zalecany przez powagi lekarskie 

„uaisam Iluocolan-Age* 
leczy; bronchit, gruźlicę, kaszel, 
kok.usz, ułatwia wydzielanie się 
plwociny, w.niacnia organizm, po­
większa wagę ciała, obniża tempe­

raturę ciała. 07a2
Sprzedają apteki, bkład główny 

apteka A. Gąseckiego w Warszawie

Szwajcarskie Pigułki
GO su tai w canm swiąoitt many środa* mzeuzyszczdjący. 

Działają .agudnie i skutecznie.
4790-2 DO NAbYUA Wt WoZYuTiuCrt APIEKACH

HEMOROJDY.
Czopki nemuruiuaine ‘

Cąseckiego (z kogutkiem) 
usuwają boi, pieczenie, swędzenie, 

zmniejszają guzy (żylaki).
Ządac w aptekai.n. 5306

Ogłoszenie.
Komornik Sądu Okręgowego w Sosnowcu, rewiru Sosnowiec­

kiego, kancelarię swą or«v ulicy Kołłątaja Nr. 3 w Sosnowcu ma- 
;ący, na zasadzie art. 1030 P. C obwieszcza, iż w dniu- 10-go 
marca 1926 roku o godzinie 1 w południe w Sosnowcu przy ul. 
Sławkowskiej pod nr. 4 w fabryce papieru należącej do f rmy 
P. Lamprecht, to jest w miejscu przechowan a przedmiotów odbę­
dzie się sprzedażprzez publiczną licytację w 11 terminie ruch.i- 
mości oszacowanychna 750 zł., a należących do tejże f.rmy P. 
Lamprecht składających się: z 1500 kilo tektury surowej na rzecz 
firmy Gdańskie T-wo S. A.

Spis rzeczy i ich szacunek przejrzeć można w dniu i miejscu 
licytacji.

1307 Komornik Sądowy Morgiewicz.

Biuro Miernicze 
ALEKSANDRA

JAXfi GEfillKIEGfl
ulica Piłsudskiego 64.

1268-1 telefon 5 85

OGŁOSZENIE.
Komornik Sądu Okręgowego w Sosnowcu rewiru Sosnowiec 

kiego, kancelarję swą przy ul. Kołłątaja nr. 3 w Sosnowcu maiący 
na zasadzie art. 1039 P. C. obwieszcza, iż w dniu 10 marca 1926 r. 
o godz. 12 w południe w Sosnowcu przy ul. S enkiewicza pod nr. 
5 w mieszkaniu należącem do Salomoaa Urstema, to jest w mieiscu 
przechowania przedmiotów, odoędzie się sprzedaż przez publiczną 
licytację w 1 terminie ruchomości oszacowanych na 2 359 zł., a na­
leżących do tegoż Salomona Ursteina składających się: z pianina 
i mebli domowych na rzecz firmy C. Hartwig.

Spis rzeczy i ich szacunek przejrzeć można w dniu i miejscu, 
licytacji.

1305 Komornik Sądowy St Morgiewici.
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OGŁOSZENIE.
Komornik Sądu Okręgowego w Sosnowcu rewiru Sosnowiec* 

kiego, kancelarję swą przy ul. Kollątaia nr. 3 w Sosnowcu mający 
na zasadzie art 1030 P. C. obwieszcza, iż w dniu H marca 
1926 r. o godzinie 11 rano w Sosnowcu przy ul. Szosowej pod nr. 
20 w restauracji należącej do Michała Smejko, to jest w miejscu 
przechowania przedmiotów, odbędzie się sprzedaż przez publiczną 
licytację w 11 terminie ruchomości, oszacowanych na 1000 gj, a na­
leżących do tegoż Michała Smejko składających się: z kontuaru, 
szafy-kredensu. 3 stolików i 6 krzesełek polo wy eh na rzecz firmy 
„Etyl* i innych.

Spis rzeczy i ich szacunek przejrzeć można w dniu i miejscu 
licytacji.
1316 Komornik Sądowy St. Morgiewicz.
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Ogłoszenie.
Komornik Sądu Okręgowego w Sosaowcu, rewiru Sosnowiec­

kiego, kancelarję swą przy ulicy Kołłątaja nr. 3 w Sosnowcu mają- 
cy. na zasadzie art. 1030 P. C. obwieszcza, iż w dniu 8 marca 
1926 r. o godz. 11-ej rano w Sosnowcu przy ul. Teatralnej w Te- 
awe miejskim należącym do Henryka Czarneckiego, to jest w 
i3jscu przechowania przedmiotów, odbędzie się sprzedaż przez 
ptrbiiczną licytację w 1 terminie ruchomości oszacowanych na 2330 
zł., a należących do tegoż Henryka Czarneckiego składaiących się: 
z kurtyny pluszowej, lady-koutuar z płytą marmurową, 39 komple­
tów muzy kalii oper t. owych i innych rzeczy na rzecz Banku dl? 
Handlu i Przemysłu i innych.

Spis rzeczy i ich szacunek przejrzeć można w dniu i miejscu 
licytacji.

1304 Komornik Sądowy St Morgiewicz.

Ogłoszenie,
Komornik Sądu Okręgowego w Sosnowcu rewiru Sosnowiec­

kiego, kancelarję swą przy ul. Kołłątaja 3 w Sosnowcu mający, na 
zasadzie art 1030 P. U. obwieszcza, iż w dniu 8 marca 1926 r. 
o 1,30 w południe w Sosnowcu przy ulicy Piłsudskiego pod nr. 
116 w fcbryce i biurze należącem do firmy Klimas i Wiśoicki, to 
jest w mielcu przechowania przedmiotów, odbędzie się sprzedaż 
pi zez publiczną licytację w 1 i 11 terminie ruchomości oszacown 
nych na 4d00 zł. a należących do tejże fr.ny Klimas i W.smoki, 
skiadającycn się: z bormaszyny, sztaacy, maszyny do pisania, dwa 
śrubstaków, trzech imadeł, 4 łóżek, tokami, 19 parawanów, to<arm 
luuych rzeczy na rzecz Bank u Gospodarstwa Krajowego i innych

Spis rzeczy i ich szacunek przejrzeć można w dniu i miejscu 
licytacji.

1302 Komornik Sądowy St. Morgiewicz

Ogłoszenie.
Komornik przy Sądzie Okręgowym w Sosnowcu rewiru Zł 

wierckiego A. Kossek zamieszkały w Zawierciu przy ul. Bianowski^j 
nr. 11 ogłasza, że w dniu 17 marca 1926 roku od godziny 10 
rano w majątku Rokitno Sziacneckie odbędzie się sprzedaż przez 
licytację ruchomości należących do Lucyny Poleskiej, a miauow-- 
cie: 409 metrów kubiczoych drzewa sosnowego na pniu w ooreb<« 
„Mitręga*, ocenionych na 3 090 zl,

1303 Komornik A. Kossek.

Dnia 19 lutego 1926 ą,



.! S K K A* ~ czwartek 4 rnurea 1926 roku. Nr. r>i

Ii ■

■ BIAŁY TYDZIEŃ ——
Niniejszym komunikujemy P. T.» iż dzięki uprzejmości jednego z Banków miejscowych udało nam się zakupić, 

po fenomenalnie niskich cenach, kolosalną partię towarów bfałych fabryki

„Towarzystwa Schlósserowskiej Przędzalni Bawełny i Tkalni w Ozorkowie". '
O dobroci towarów powyższej fabryki rozpisywać się nie będziemy, gdyż prowadzimy takowe od pierwszego 

dnia otwarcia magazynu i tysiące naszych odbiorców przekonaliśmy, że jest to jedyna fabryka w kraju, która — jak sto lat 
temu — tak i obecnie stara się dać swemu klijentowi za nieduże pieniądze — dobry kawałek płótna.

Dzięki olbrzymiemu zakupowi uzyskaliśmy niesłychanie niskie ceny i począwszy od 1-go marca do 6-go 
włącznie (o He starczy zapasów) obsługiwać będziemy odbiorców naszych według niżej zamieszczonego cennika

MAGAZYN bławatny 
WACŁAW MIESZALSKI 

SOSNOWIEC
MODRZEJOWSKA 30 - DOM TOW. .ROZWOJ-.

g

Prosimy obejrzeć nasze wystawy!

| HoltzM .BltttBtl fTGUDlilA * nilgorzgaawcow oBsłum wuC nie tęnziemt. |

Prosimy obejrzeć nasże wystawy!

CENNIK

Pracownia rani
Sprzedaż zwtttn strmjlowytli

Kolektura Loterji Państwowej
Znaczki stemplowe i blankiety wekslowe w różnych 
rekinkach są stale na składzie w każdej ilości

I n a n f A CZBSCI ^Kładowe Ho Tro- 
’ I\ A U I V padyny, ultradyny 1 ect. 
h PHILIPSA lampki CENY FABR.

Oskar EIN H O R N
t Telef. 248 SOSNOWIEC. Telef. 248,

AKUMULATORY wszelkiego rodzaju.

WŁOSY RATUJCIE!!
Balsam RAdio-CapiU pobudza do tycia obumarłe cebulki, wywpłuje za­
dziwiająco szybko (po dniach 8) bujny porost włosów i brwi, niszczy 
mpież, rozdwajanie się i anemję włosów. Zapobiega siwiźnie. Sprzedają 
składy apteczne w Sosnowcu: lagiełłowicz, Reiner, Frydecki, Kwiatez, 
losaowicz, Lancman, Szpigiel i inne, w Będzinie: Misiorski, Eibunyć, Re- 
gizer, Wekseiman i inni w Dąbrowie: Grochowski, Maneta i inni. Tamże 
oo usunięcia zmarszczek w ciągu 10 dni piegów, wągrów, czerwoności no­
sa w ciągu 5 dni. Krem Teatral-Sary Bernhard. Teatral stosuj- się na 
ooc. Z rana myć należy twarz wodą ciepłą, dodawszy łyżkę spirytusu, tesli 
utyć Teatral jako £<&>>«» PoQ puder, ta nowy n<e zasypuje się iz godzm

I Kupno i sprzedaż.
10 groszy za wyraz.

Do sprzedania samochód .Diirkopp* 
cena przystępna. Sosnowiec, ul. 

Oochbd I. Majewski. 1185-1

Nasioua pewnej Uuoroc> i siy kieł­
kowania: warzywne, kwiatowe- 

pastewne. krajowe i zagraniczne po­
leca .Polska Flora", Sosnowiec, Pił­
sudskiego 21, róg Alei. 1216-7

D~o sprzedania różne meble i oto­
many za gotówkę i na raty- So­

snowiec, Pogoń, ul. Nowopogońska 17. 
Bracia Antczak. 12z/-16

Wilk 10 miesięczny do sprzedania
Ambulatorium C. U. Schón. bro_ 

duła. ___ ____ _ 128*-1 _
Oprzedam~dom nowy narożny sklep 
O z mieszkaniem wolne, dobry punkt 
dla rzeźnika, piekarza- Częstochowa. 
Ostatni grosz, Sosnowa 18, Kapkow- 
ski. 1282-lt

Dom nowy solidnie wykończony 
sprzedam Dąbrowa Góra., Sław- 

kowska 4 1323
riubeitówkę bezkurkową angielską 
Łx uoskonaie bijącą sprzedam Ostro­
wski. Dąbrowa, Francuska 14.___ 1320
IZupię bilard piramidkowy. wTado- 
** mość .Iskra" Dąbrowa Góra. 

1318-3

Kupuję sażoą ilusć starych gum sa­
mochodowych masywnych i od­

padków. Kielce, Szeroka 38, A. Ja­
ros, a w.1311

I Lokale.
10 groszy za wyraz.

Poszukuję 2-ch pokoi z kuchnią. 
* Łaskawe zgłoszenia do Admini­
stracji .iszry" Bub .mieszkanie" 
____________. 1263-2

I
Doszukuję pokoju z kuchnią możii- ; Tlarmo otrzymasz komplet lekcy i 
1 wie w śródmieściu. Zapłacę czynsz stenografii z tłumaczeniami «lc.
z góry O wiadomość proszę do ,1- ! nogramów w Redakcji Stenografa Pai- 
skry” pod .Urzędnik*. 1315 skiean w....u......----- .
IDIłode małżeństwo poszukuje pok oj 
*’* ju umeblowanego, z używanie m 
kuchni lub wprost od gospodar za. 
Zgłoszenia do Adm. .Iskry* pod ,Z,* 
_________________ 1313, 
Oklep z przyległym pokojem w cen- 
<7 tiutn Katowic zaraz do wynaję­
cia. Oferty, Katowice Poste-restante 
Katarzyńska. 1313

I Posady i prace.
Zaofiarowane 10 groszy za wyraz |

poszukujemy oraz polecamy steuof- 
* grafów (tki). Adresować: Steongra 
Polski, Warszawa, Mokotowska 57. 

878-1

Potrzebny chłopiec ua praktykę do 
warsztatu mechanicznego. Hale 

Iow ,Rołwó|* Czaikowaki. 132g__

Cze.au ma szewcu putnenny- <vobą- 
ta|a 5. 1388

potrzebny pracownikfryzjerski.Dą- 
*_rowa 3-go Maja Sauczek. 1321-3 
potrzebni agend I inkasenci na 
» wyjazd i w Zagłębia. Otarty pod 
.Informator* do administracji

I Nauka i wychowania. I
10 groszy za wyraz. »

Duchalterji (księgowości) poMyfe 
D czej, podwójnej, amerykańską, 
rachunkowości kupieckiej: korespon- 
decji handlowej wyuczają samłeł. 
scowych listownie, Kursa Sokołowi- 
cza: Warszawa, Zórawia 42. Po okoń- 
czeniu świadectwo. Żądajce prospek­
tów._______604-a 
plany budowlane, rysunki technice- 
» niczne, lekcje. Dąbrowa Kr. Jadwi­
gi 7. Ctmbrznńakł. _ -1311.

stenografii z tłumaczeniami
■■ograniuw w Keaałrcji stenografa Pol­
skiego, Warszawa, Mokotowska 57 
Wypracowania poprawiamy również 
bezpłatnie. sTm-h
Włhłiugratji wyucza wazysuicn l>ató 

wnie bezpłatnie, ceiem propasan 
%O,eno8raficzny Antoniego 
Wojnara, Warszawa, Krucza 26 

1298-23

I I
Obiadów poszukują w śródmieściu 

pracownicy biurowi. Dokładne 
gffŁ* ct°ł

Różne.
10 groszy za wyraz.

I Zgubione dokumenty. I
_10 groszy za wyraz. |

lagteta Stanisław zgubił książeczkę 
i- JT°lTk<’W'' w*ła°4 ««•» PKL 
Częstochową. 12&<-i
ckradsiono bilety, wydane loterii 
° państwowej w IV i V klasie m. 849^84^ 36431,, 44784 unieważnia 
sifi. R. wolski, 'kolektura nr. 660

_____________________ 1281-2
Tadsąta ksiątecśka wojskowa Sir 

tana Morawta, wydana przez PKU 
w Sosnowcu. 1294-2
prancieMk Babiarz unieważnia sgo- 
* błoną książeczkę Kasy oszczędno­
ści w Sosnowcu. _ __ 1310
pytka Stanisław" zgubił książeczkę 
w Kasy chorych, wydaną przez fir­
mę Denerowicz w Dąbrowie Góro 
_________ ______________ ____ 1319 
Csyedter Konstanty zgubił ksiązecz- 

kę Kasy chorych, wydaną prze* 
kop. .Flora*.________________ 1318 —

w Sosnowcu.

kop. ,Flora*
^gubiono książeczkę Kasy cnoO-6" 

wydaną przez firmę ,Erbe“ nJ 
imię Alicpała Sznieicęą. i31z-0


